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BIURA REDAKCJI i ADMINISTRACJI: 
Lwów, plac Śmolki 3. I. p. 
Redaktor naczelny przyjmuje codziennie 

R. od godziny 11—12. 
Usty należy frankować. — Reklamacje otwarte 
wolne od opłaty. 


Rezultaty podróży 


p. Min. Józewskiego. 


P. Minister Spraw Wewnętrznych 
Józewski, opuszczając po odbyciu 
Szczegółowej inspekcji Urzędów woje- 
Wódzkich i kilku Starostw Małopol- 
skę Wschodnią, po wysłuchaniu gło- 
sów licznych przedstawicieli  społe- 
czeństwa, wypowiedział wobec repre- 
żentantów prasy lwowskiej swe poglą- 
Y, jakie wyrobił sobie, na podstawie 
Własnych obserwacyj. Poglądy te mają 
© tyle swe specjalne znaczenie, że Wy- 
Powiedziane zostały przez człowieka, 

tóry na rzeczy patrzał mie okiem 
taika lub przygodnego obserwatora, a 
GRiem wytrawnego fachowca, który 
W małopolska podróż wybrał się zbroj- 
Ry w swe wielkie. teoretyczne i prak- 
tyczne przygotowanie. 

Zdanie, jakie wypowiedział p. Mi- 
nister Józewski o panujących w Ma- 
*Opolste stosunkach, brzmi bezwątpie 
Ma korzystnie. I tu znowu nie wolno 
ulec przypuszczeniu, jakoby to był je- 
Ynie komplement gościa, opuszczają- 
ego dom, gdzie złożył wizytę i który 
2 Kurtuazji sympatycznie wyraża się o 
gospadarzach. P. Minister nie przybył 
W charakterze gościa, a właśnie gospo- 
tarza, zbyt ważne miał na oku cele i 
Dyt urzędową była jego misja, by 
*nclął się posługrwać formalnemi tylko 
Slowami pochwały. Słowa p. Ministra 
34 wyrazem jego głębokiego, na istot- 
Rym stanie rzeczy opartego przekona- 
Ma | tylko z tego punktu widzenia 
Wolno je traktować. 

Przedewszystkiem stwierdził tedy 
P. Minister. że młoda nasza admini- 
Stracja zdala jednak dobrze swój egza- 
Min. Cechuje ją sprawność działania 
1 umiejętność zjednania sobie zaufania 
ludności. Stan bezpieczeństwa publicz- 
nego jest w wysokim stopniu zadowa- 
lający; akcja rolniczo-gospodarcza sa- 
Morządów rozwija się intensywnie i 
Pożytecznie. To jest pierwszy mo- 
ment, zasługujący na podkreślenie w 
€huncjacji p. Ministra. 

A teraz moment drugi. Może mniej 
Ogólnego znaczenia, może mniej istot- 
Ry „ale za to swemi objawami więcej 
rażniący, więcej denerwujący. Wypo- 
Wiedział p. Minister swe zdanie o o- 
Wych ujawniających się tu i ówdzie 
Przejawach agitacji separatystyczno- 
terrorystycznej. podkreślając, że nie 
NOSZą One charakteru ani poważnego, 
ANI groźnego. Większość społeczeń- 
Stwą ruskiego odnosi się do władzy 
polskiej lojalne, kierowana rozsądkiem 
Politycznym i gospodarczym. Lokalne 
Natomiast į fragmentaryczne wystąpie- 
Nią niepoczytalnych jednostek, znaj- 

4 należytą zaporę w energicznej akcji 
adz. 

Dla Lwowa najbardziej interesują- 
temi są te punkty enuncjacji p. Mi- 
Mistra, które dotyczą kwestji samo- 
rządu Įwowskiego. Przed kilku mie- 
Słącami, kiedy sprawa ta była przed- 
Miotem ożywionej a nawet namiętnej 
vyskusji w miejscowej prasie, kiedy 
*połeczeństwo lwowskie rozbiło się na 

Wa przeciwne obozy, z których jeden 
Stał bezwzględnie na stanowisku, że 
ależy pozostawić obecny stan rzeczy, 
A drugi równie bezwzględnie domagał 
Sẹ przywrócenia bez zmian i zastrze- 
en pierwotnej, rozwiązanej reprezen- 
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Wykwintne pokoje do śniadań i restauracja, poleca Firma „ZAKOPANE“ ul. Akademicka 24. 


Wyniki wczorajszych wyborów 
do Sejmu śląskiego. 


Katowice, 12 maja. (PAT.) Tym- 
czasowe wyniki głosowania w okręgu 
Nr. i. Cieszyn: Ważnych głosów od- 
dano 220.940. 

Iista Nr. 1. Katolicki Blok Ludowy 

58.869 głosów — 6 mandatów. 


Lista Nr. 2. PPS. — 30.676, — 2 
mandaty. 

Lista Nr. 3. Socjaliści niemieccy — 

11.024 — I mandat. 

Lista Nr. 4. Zjednoczony Front Ro- 
botn. Górn. — 4.859 — bez man- 
datu, 


Lista Nr. 5. Zjedn. Front 
ski — 3.246 — bez mandatu. 

Lista Nr. 6. Śląski Blok Samoobro- 
ny — 630 — bez mandatu. 

Lista Nr. 7. Stan średni — 2.483 — 
bez mandatu. 

Lista Nr. 8. Nar. Chrz. Zjedn. Pra- 
cy — 43.462 — 4 mandaty, 

Lista Nr. 9. Nar. Ruch Robotni- 
czy — 15.468 — I mandat. 

Lista Nr. 1o. Deutsche Wahigemein- 
schaft — 47.539 — 4 mandaty. 

Lista Nr. 1x1. PPS. Frakcja rewolu- 
cyjna — 809 — bez mandatu. 

Lista Nr. 12. Katolickie Centr. Lu- 
dowe — 882 — bez mandatu. 

Lista Nr. 13. Blok Jedn. Rob. Chłop. 
1.147 — bez mandatu. 

Lista Nr. 14. Obrona uchodźców — 
860 — bez mandatu. 


Chłop- 


Bombaj, 12 maja. (PAT.) Przy- 
wódca ruchu wolnościowego, Abbas 
Tyabji i s9 jego zwolenników zostali 
aresztowani w miejscowości Navsari 
w chwili, gdy rozpoczęli marsz w kie- 
runku Dharsana w celu wtargnięcia 
tam do składu soli, znajdującego się 
tam pod kontrolą państwa, Wolonta- 


Dalsze aresztowania w lIndj 


Wyniki te są niezupełne, ponieważ 
brak danych z trzech gmin powiatu 
1ybnickiego. 

Katowice, 12 maja. (PAT.) W o- 
kręgu wyborczym Nr. 2. Katowice: 
Uprawnionych do głosowania 121.125. 
Ważnych głosów oddano 113.855. 
Lista Nr. 1. Katolicki Blok Ludo- 

wy — 21.747 głosów -- 4 mandaty. 
Lista Nr. 2. PPS. Frakcja rewolu- 
cyjna — 1.732 — bez mandatu, 
lista Nr. 3. Socjaliści niemieccy — 
4.334 — bez mandatu. 


Lista Nr. 4. Blok Jedności Robotn. 
Chłops. — 11.731 — 1 mandat. 

Lista Nr. 5. P. P.S. — 8.665 — 
1 mandat. 

Lista Nr. 6. Śląski Blok Samoobro- 


ny — 230 bez mandatu. 
lista Nr. 7. Narodowy Ruch Ro- 
botniczy — 8.600 — 1 mandat. 
Lista Nr. 8. Narod. Chrześc. Zjedn. 
Pracy — 14.397 — 3 mandaty. 
Lista Nr, ro. Związek rolników ślą- 
skich — 123 — bez mandatu. 

Lista Nr. rr. Deutsche Wahlgemein- 
schaft — 36.215 — $ mandatów. 
lista Nr. 12. Katolickie Centrum 

śląskie — 576 — bez mandatu. 
jista Nr. 13. Obrona uchodźców — 
1.025 — bez mandatu. 
Lista Nr. 14. Zjednoczenie właśc. do- 
mów i grunt. — 3.275 — bez mand. 


ach. 


rjusze Gandhiego, zgromadzeni w 
Navsari zostali skierowani do Dhar- 
sana. 

Bombaj, 12 maja. (PAT.) Po aresz- 
towaniu Abbas Tyabji, na czele ruchu 
wolnościowego stanęła pani Sazoin 
Naidu. 


Trudności z pogrzebem sen. Posnera. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 12 maja. Dziś o godz. 
4 popołudniu ma się odbyć pogrzeb 
zmarłego onegdaj wicewarszałka Sena- 
tu, Posnera. W ostatniej chwili wyło- 
niły się nieprzewidziane trudności. Ra- 
binat warszawski i rodzina zmarłego 
zwróciły się do Komisarjatu Rządu z 
protestem przeciwko  pochowaniu 
zwłok na cmentarzu ewangelickim. 


Rabinat domaga się wstrzymania po- 
grzebu i zapowiada, że zażąda w da- 
nym wypadku ekshumacji zwłok. W 
Komisarjacie Rządu odbywa się w tej 
chwili konferencja, co należy dalej 
czynić. Prawdopodobnie nastąpi odło- 
żenie pogrzebu, o ile do godz. 4-tej nie 
dojdzie do uzgodnienia poglądów mię- 
dzy stronami. 


tacji gminnej my byliśmy prawie że 
jedynym dziennikiem, który domagał 
się obrania drogi środkowej, którą 
winna pójść polityka władz. Spotka- 
liśmy się nawet wówczas z zarzutami 
ze strony niektórych organów prasy. 

A jednak, taką droge pośrednia, 
dziś jedynie właściwą, możliwą do zre- 
alizowania, obrał p. Minister Józewski. 
Kwestja wprowadzenia nowego statu- 
tu dla Lwowa, nowej ordynacji wy- 
borczej, nie leży w kompetencji wła- 
dzy wykonawczej; czeka ją długa i da- 
leka droga ustawodawcza. Powoła sie 
przeto do rządów członków dawnej, 
rozwiązanej reprezentacji miejskiej, ale 
obok nich, nadto zastępców wszyst- 


kich narodowości, warstw społecznych 
i grup społeczno-politycznych miasta. 
Jest to krok naprawdę racjonalny, roz 
wiązujący w sposób, który winien za- 
owolić wszystkich, ten ciężki i dra- 
żliwy problem. 

Raz jeszcze w końcu powtarzamy 
to, cośmy pisali w naszym  onegdaj- 
szym artykule: nie ma rzeczy poży- 
tecznicjszej nad bezpośredni, lokalny 
kontakt zwierzchników władz z róż- 
nemi aktualnemi zagadnieniami. Po- 
twierdziła to w całej pełni bytność p. 
Ministra Spraw Wewnętrznych w Ma- 
łopolsce Wschodniej. 


Tista Nr. 15. Śląskie Zjedn. Ludo- 
we — 1.232 — bez mandatu. 
Dotychczas brak wyników z 6 


gmin tego okręgu. 

Katowice, 12 maja, (PAT.) W o- 
kręgu wyborczym Nr. 3. Król. Huta 
głosów oddano 181.335. 

Lista Nr. 1. Katolicki Blok Ludo- 
wy — 38.565 zł. — 3 mandaty. 

Lista Nr. 2. PPS. Frakcja Rewolu- 
cyjna — 1.376 — bez mandatu. 

Lista Nr. 3. Niemieccy socjaliści — 

7.613 — bez mandatu. 

Lista Nr. 


4. P. P. S. — 8.004 — I 
mandat. 
Lista Nr. 5. unieważniona. 
Lista Nr. 6. Blok Jedn. Robotn. 


Chłops. — 11.877 — 1 mandat. 
Lista Nr. 7. Narodowy Ruch Ro- 
„botniczy — 12.484 — 1 mandat. 
Lista Nr. 8. Nar. Chrześc. Zjedn. 
Pracy — 29.776 — 3 mandaty. 
Lista Nr. ro. Śląski Blok samoobro- 
ny — 2.242 — bez mandatu. 

Lista Nr. 11. Deutsche Wahlgemein- 
schaft — 66.128 — 6 mandatów. 
lista Nr. 12. Obrony uchodźców — 

1.830 — bez mandatu. 
Lista Nr. 13. Katolickie Centrum ślą- 
skie — 707 — bez mandatu. 


Lista Nr. 14. Zjedn. właścicieli do- 
mów i gruntów — 4.650 — bez 
mandatu. 


Powrót Marszałka 
Piłsudskiego. 


Warszawa, 11 maja. (PAT.) Dzis o 
godz. 13-tej pociągiem pośpiesznym, 
powrócił do Warszawy z Wiilna, Mar- 
szałek Polski, Józef Piłsudski. Na 
dworcu głównym witali P. Marszałka 
członkowie Rządu z Prezesem Rady 
Ministrów na czele, szef gabinetu woja 
skowego oraz adjutanci. Po powita- 
niach, P. Marszałek odjechał do Bel- 
wederu. 1 A 


Węgierski Minister 


w Warszawie. 

Warszawa, 11 maja. (PAT). 
o godz. 7 rano przybył do Warsza- 
wy węgierski minister oświaty dr. 
Kuno baron Klebelsberg w towarzy- 
stwie szefa wydziału kultury i sztuki 
dra Zoltana Maggarary. Na dworcu 
głównym powitali gościa przedstawi- 
ciele Ministerstwa W. R. i O. P., M. 
S. Z. i członkowie poselstwa węgier- 
skiego. Przedpołudniem minister Kle- 
bełsberg złożył oficjalne wizyty, po- 
czem podejmowany był przez Mini- 
stra W. R. i O. P. Czerwińskiego 
śniadaniem w hotelu Europejskim. 
Wieczór spędził minister Klebelsberg 
na przedstawieniu w Teatrze Wiel- 
kim. 


Nowy oddział P. K, O. 


Łódź, rı maja. (PAT) Dziś w po. 
łudnie odbyło się uroczyste otwarcie 
i poświęcenie nowego oddziału P. K. 
O. w Łodzi. Na uroczystość przybyli 
przedstawiciele władz z Wojewodą 
Jaszczołtem na czele oraz zaproszeni 
goście ze sfer gospodarczych i organi- 
zacj. społecznych. 


Dziś 


Str. 2 


GAZLTA LWOWSKA z dnia 13 maja 1936. 


Co się dzieje w Hiszpanji? 


Hiszpanja znajduje się w ciągu dal- 
szym w ogniu zamieszek i niepoko- 
jów. Wprawdzie nie przyszło dotąd 
do jakiegoś otwartego wybuchu, ani 
do połączenia się najważniejszych par- 
tyj na punkcie jakiegoś jednolitego 
programu, mimo to, niemal codzień 
wydarzają się zaburzenia, zakłócające 
normalny bieg życia. 

W ostatnich dniach przedostały się, 
zwłaszcza do prasy, niepokojące wie- 
ści o rozruchach studenckich na kil- 
ku uniwersytetach hiszpańskich, prze- 
dewszystkiem w samym Madrycie, a 
także w Barcelonie i Walencji. Stu- 
denci uniwersytetów hiszpańskich sta- 
nowią bowiem w tej chwili żywioł 
najbardziej gorący, pozostający pod 
komendą duchowego wodza republi- 
kanów i antymonarchistów  hiszpań- 
skich, prof. Unamuno. 

Nazwisko tego uczonego, poety 1 
pisarza, jest dzisiaj może najgłośniej- 
szem w Hiszpanji, a dokoła niepoha- 
mowanej i namiętnej akcji sędziwego 
już republikanina, skoncentrowały się 
w rzeczywistości wypadki ostatnich 
tygodni. Prof. Unamuno opuścił przed 
kilku dniami swoją rodzinną Sala- 
mankę i udał się do Madrytu, aby w 
stolicy Hiszpanji  rozpłomienić na 
wielką skalę rewolucyjną agitację. 

Już jego przyjazd do Madrytu 
wywołał olbrzymią demonstrację na 
dworcu, na którym zgromadziły się 
tysiące młodzieży akademickiej i in- 
nych zwolenników sławnego pisarza 1 
polityka. Demonstracje na dworcu by- 
ły tak głośne, tak rozbrzmiewały o- 
krzykami przeciwko monarchji i kró- 
lowi („śmierć krółowi!”), że policja 
przypuściła atak na demonstrujących, 
a wpadiszy w tlum, powaliła wielu 
studentów na ziemię, wcisnęła ich 
między wagony kolejowe, płazowała 
szablami i biła podobno kolban:i ka- 
rabinów. Na dworcu zapanował wiel- 
ki popłoch,gdyż przywódcy republi- 
kanów zaczęli gorąco protestować 
przeciwko tym metodom, a i publicz- 
ność zagraniczna, przybywająca pogią- 
giem francuskim, doznała niemilezo 
zdziwienia. Skończyło się na kilkuna- 
stu aresztowanych i kilkunastu lexko 
rannych. 

Bezpośrednim skutkiem tej wstęp- 
nej demonstracji, było jednak wielkie 
poruszenie w mieście i niewątpliwe 
podniesienie się nastroju r:pubhkań- 
skiego. 

Druga demonstracja nastąpiła w 
czasie wielkiego odczytu prof. Una- 
muno, który odbył się w sali „Ate- 
neum”. Obecne były liczne rzesze 
słuchaczy, przeważnie republikanów i 
socjalistów, a sama mowa popularne- 
go profesora wywoływała liczne obja- 
wy zadowolenia i entuzjastyczne O- 
krzyki. 

Unamuno mówił niezwykle śmiało. 
niecprawdopodobnie śmiało, posługując 
się głównie subtelną a zjadliwą iro- 
nją. Poddał nie tylko druzgocącej kry- 
tyce rządy dawnej dyktatury i jej 
„Stpiclowskie” metody, uprawiane za- 
granicą wobec emigrantów, ale prze- 
dewszystkiem zaatakował niemilosier- 
nie króla Aifonsa XIII. Oświadczył, 
że właśnie król jest przyczyną wszyst- 
kiego złsyo, a Primo de Rivera był 
tylko głupim wykonawcą. Mówił o 
tem, jak to „niepopularność Alfonsa 
XIII jest teraz popularną”, mówił, że 
nicuieczalne choroby dzieci królew- 
skich — to jakby klątwa biblijna, mó- 
wil o skrytym absolutyźmie króla, na 
który jest tylko jedna rada: abdyka- 
cja. 

Unamuno nazwał studentów 1 inio- 
dzież bojownikami o nową Hiszpanję, 
rzucił z trybuny płomienne hasła re- 
wolucji i wezwał wszystkich do wyj- 
ścia na ulicę, bo tylko na ulicy i na 
barykadach można dzisiaj wywalczyć 
nową przyszłość dla kraju. Wrażenie 
mowy było olbrzymie. 

Trzeba zaś dodać, że chociaż inne 
mowy polityków hiszpańskich są spo- 


kojniejsze, to jednak domagania się 
abdykacji królewskiej — stają się coraz 
częstsze. W tym samym duchu prze- 
mawiał np. przed kilku dniami były 
polityk konserwatywny, Ossorio Gal- 
larde, będący nawet z przekonań mo- 
narchistą. 

Mimo takich wypadków, jakie vpi- 
sano wyżej, prasa zagraniczna (ko pra- 
sa hiszpańska musi milczeć pod bez- 
względną cenzurą!)'— nie osądza sy- 
tuacji w kraju zupełnie pesymistycz: 
nic. 

Rząd generała Berenguera trzyma 
siç, jak dotąd, dosyć silnie, korzysta- 
jąc zarówno z nieporozum:e4 pomię- 
dzy stronnictwami, jakoteż z pewnej 
widoczne; niewiary narodu hiszpaii- 
skiego, aby monarchja naprawdę mo- 


Katowice, rr maja. (PAT) W 
dniu dzisiejszym, o godz. 8 rano 


rozpoczęły się na terenie Wojewódz- 
twa śląskiego wybory do Sejmu ślą- 
skiego w trzech okręgach wybor- 
czych. 

r. Okręg Cieszyn miasto i po- 
wiat, Bielsk, miasto i powiat, powiat 
Rybnik, oprócz gmin Bujaków, Hu- 
dów, Gierałtowice, Panioki i Przy- 
sowice, liczy 260.796 uprawnionych 
do głosowania. 

2. Okręg Katowice (powiat i mia- 
sto) oraz gmina Ruda, powiatu Świę- 
tochłowskiego liczy 206.701 upra- 
wnionych do głosowania. 

3. Okręg Królewska Huta (miasto 
Król. Huta i powiat Świętochłowicki) 
prócz gminy Ruda, powiat Tarnow- 


Łódź, 11 maja. (PAT). Nocy dzi- 
siejszej pożar zniszczył w Łodzi Za- 
klady włókiennicze H. B. Litwin. 
Akcja ratunkowa trwała przeszło 6 
godzin. Straty oceniane są na półtora 
miljona złotych. Wskutek pozaru 
kilkuset robotników straciło pracę. 

Warszawa, Ir maja. (PAT). Dzi- 
siejsza prasa poranna przynosi dalsze 
szczegóły pożaru, który zniszczył 
wczoraj fabrykę Litwina przy ul. 
Kopernika w Łodzi. W gmachu tym 
mieścił się szereg warsztatów. Pożar 


Paryż, 11 maja. (PAT). Briand wy- 
dai śniadanie dla Hendersona, poczem 
obaj mężowie stanu omawiali głównie 
zadania polityczne obecnej doby, mię- 
dzy innymi sprawy związane z naj- 
bliższą sesją Rady Ligi Narodów oraz 
sytuację polityczną, jaka wytworzyła 
się po konferencji londyńskiej. 

Berlin, 11 maja. (PAT). O zozmo- 
wie, jaka się odbyła między Brian- 
dem a Hiendersonem prasa niemiecka 
dowiaduje się, iż Briand poinformo- 


Warszawa, Ir maja. 
W niedzielę, dnia 11 bm. rozpoczęły 
się dwudniowe obrady I. ogólnego 
polskiego Zjazdu Mistrzów Mular- 
skich i Ciesielskich. Po  uroczystem 
nabożeństwie, uczestnicy zjazdu udali 
się na grób Nieznanego Żołnierza, 
gdzie złożyli wieniec, następnie zaś 
do sali Rady Miejskiej. Po ukonsty- 
tuowaniu się prezydjum zjazdu pod 
przewodnictwem p. Domaradzkiego, 
po przyjęciu regulaminu obrad, na- 
stąpiło odczytanie nadesłanych depesz 
powitalnych. 

O godz. 1 popoł. przybył na zjazd 
p. Prezydent Rzeczypospolitej Ignacy 
Mościcki, w otoczeniu Prezesa Rady 
Ministrów Walerego Sławka, Ministra 


| 


| 


gła być obalona, zamieniona na re- 


publikę. 

W ostata dniich mówiło sę na” 
wet o zamierzonym zamachu stanu, 
który miał przywrócić dyktaturę i sil- 
ne rządy królewskie... Na czele zama- 
chowców mieli stać generałowie: lar- 
tinez, Anido, Barrera i Saro, a zamach 
przygotowywany był w sferach gar- 
nizonu madryckiego. 

Do zamachu tego nie przyszło je- 
dnak, prawdopodobnie dzięki oporo- 
wi premjera Berenguera. 

Pozatem rzad zawiesił wprawdzie 
zapowiadane na czas najbliższy reřor- 
my polityczne, obawiając się ich skut- 
ków, ale równocześnie usiłuje dawać 
dowody „silnej ręki”.  Zawieszono 
więc wykłady na 8-miu uniwersyte- 
tach hiszpańskich aż do rocznych e- 
gzaminów czerwcowych, obłożono 
pisma ścisłą cenzurą i rozpoczęto zno- 


Wybory do Sejmu śląskiego. 


skie Góry i powiat Lubliniec liczy 
195.948 uprawnonych do głosowania. 


Na całym terenie Województwa 
śląskiego spokój nigdzie nie został 
zakłócony. Do południa głosowało 
od 35 — 40% uprawnionych do gło- 
sowania. Do godziny 18 — 80—85% 
uprawnionych do głosowania. 

W czasie wyborów do Sejmu war- 
szawskiego, w roku 1928, głosowało 
91.7% uprawnionych. Polskich gło- 
sów oddano wówczas 358.700 (62%), 
niemieckich 200.880 (35.4%). Cenzus 
wyborczy wynosił wówczas, jak i 
dziś 21 lat. 

(Wyniki wyborów. otrzymane w o- 
statniej chwili, podajemy na stronie 
1-szej.) 


Olbrzymi pożar w Łodzi. 


wybuchł na 4 piętrze, gdzie znajdo- 
wały się łatwopalne zapasy bawełny 
i rozszerzył się z wielką szybkością 
na cały gmach, który płonął do godz. 
$ rano. Dogaszanie zgliszcz trwało do 
południa. Wszystkie maszyny zostały 
zniszczone. „Expres Poranny” ocenia 
straty na 2 miljony złotych. Obok 
zniszczonego gmachu znajdowały się 
inne fabryki, które były poważnie 
zagrożone, toteż akcja straży pożar- 
nej polegała głównie na zapobieżeniu 
rozszerzaniu się ognia. 


Narada Brianda z Hendersonem. 


wać miał przedstawiciela W. Brytanji 
o stanie trancusko - włoskich roko- 
wań w sprawach marynarki wojennej. 
Briand miał stwierdzić, że rokowania 
nie posunęły się naprzód, że jednak 
ma on nadzieję otrzymania od Ścialoji 
dokładnych informacji co do planów 
włoskich, podczas jego pobytu w Ge- 
newie. Briand zauważył, że zależy mu 
bardzo na jaknajrychlejszem odbyciu 
nowych rokowań. 


Ogólnopolski zjazd 


mistrzów murarskich i ciesielskich. 
(P. A. T). | Robót 


Publ. prof. Matakiewicza, 
prezesa Banku Gospodarstwa Krajo- 
wego gen. Goreckiego, Komisarza 
Rządu m. Warszawy Kaweckiego 
oraz świty. Po powitaniu p. Prezy- 
denta oraz członków Rządu przez 


komitet organizacyjny, orkiestra ode- 
grała Hymn narodowy. Przewodni- 
czący zjazdu St. Domaradzki w ser- 
decznych słowach powitał p. Prezy- 
denta. Następnie przemówienia po- 
witalne wygłosili Minister prof. Ma- 
takiewicz i generał Górecki. 

Dalszy ciąg obrad wypełniły, prze- 


widziane porządkiem referaty i kore- 
feraty. 
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wu kurs zakazywania publicznych 
zgromadzeń i demonstracyjnych od- 
czytów. a. 

Sfery rządowe mają nadzieję, 28 
mimo agitacji Unamuna 1 innyCH 
zwolenników przewrotu,  Hiszpatja 
niedojrzała przecież wewnętrznie do 
republiki i że wzburzone fale agitacji 
uspokoją się niebawem, a wowczas 
będzie można powrócić znowu do 
podjęcia konsekwentnej pracy pokoj0” 
wo-reformatorskiej, która zlikwiduje 


następstwa  podyktatorskich zamie- 
szek. 
Naturalnie, że Hiszpanja — to mig 


indje; ale przy temperamencie narodu 
hiszpańskiego i wielkiem zwikłaniu 
problemów wewnętrznych tego pat- 
stwa, trudno stawiać horoskopy. Dla 
tego też zakończyć trzeba chyba jed- 
nem tylko słowem: Zobaczymy! 
(—w-— 


Uroczystości ku czci 
Joanny d'Arc. 


Paryż, 11 maja. (PAT.) Cały Paryż 
oddał dziś rano hołd [oannie d'Arc, 
dekorutąc domy i składając wieńce u 
stóp pomnika świętej. O godz. 9 rano 
premjer Tardieu złożył pod pomai- 
kiem wieniec w mieniu rządu. W cza- 
sie składania wieńca, oddziały wojsko- 
we oddały honory, następnie odbvła 
się defilada oddziałów b. kombaran= 
tów i stowarzyszeń patrjotycznych. — 
Delegacie poszczególnych organizacji 
zożyłv u stóp pomnika wieńce. W u- 
roczystości tej wzięły udział liczne tlu- 
my publiczności. 


Zgon kempozytora 
polskiego. 


Warszawa, rr maja. (PAT). W 
Cambridge w Stanach  Zjednoczo* 
nych zmarł ostatnio wybitny kompo- 
zytor polski i wirtuoz wiolonczelista 
Józef Adamowski, który od 3o lat 
zajmował wybitne stanowisko w kon- 
serwatorjum muzycznem w Bostonie. 
Syn zmarłego znany jest ze swych 
międzynarodowych sukcesów w ho- 
ckeyu w drużynie warszawskiego 


OWA O" 


Krwawe wystąpienia 


przeciw murzynom. 
Nowy Jork, rr maja. (PAT). We- 


dług doniesień z Sherman wybuchły 
tam gwaitowne rozruchy zwrócone 
przeciwko ludności rnurzyńskiej. Cia- 
lo jednego zabitego murzyna zostało 
w ciągu nocy porwane przez roz- 
wścieczony tłum, który wśród okrzy- 
ków radości i oklasków wyrzucił je 
z okna II piętra gmachu sądu, po- 
czem trupa przywiązano łańcuchem 
do automobilu i wleczono po mieście. 
W tłumie znajdowała się znaczna licz- 
ba kobiet. Gubernator zarządził wy- 
słanie do Sherman oddział gwardji na- 
rodowej w liczbie 225 ludzi z kara- 
binami maszynowymi i gazami łza- 
wiącemi. Wobec uzasadnionej obawy 
dalszych gwałtownych wystąpień tlu- 
mu przeciwko murzynom oddzialy 
wojskowe trzymane są w gotowości 
i będą w razie potrzeby natychmiast 
wysłane do Sherman. 


Napady bandytów 
w Chinach. 


Szanghaj, 1r maja. (PAT). (Ha- 
vas). Ludność południowej części pro- 
wincji Honan przeżyła obecnie szereg 
niezmieriie tragicznych dni w zwią- 
zku z odmową miejscowych władz 
zapłacenia kontrybucji, której doma- 
gali się od ludności bandyci. 4.000 
badytów wtargnęło do omawianych 
okolic, przyczem tysiące mieszkań- 
ców podległo grabieży i torturom. 
Liczba zabitych jest bardzo znaczna. 
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GAZETA LWOWSKA z dma 13 maja 1930. 


Pocieszający objaw. 


Zakończyły się już na Górnym 
ląsku wpisy do powszechnych szkół 
polskich. Dotychczas znane sa wyniki 
z następujących miejscowości lub po- 
Wiątów: Katowice Wielkie: na okolo 
2.6co dzieci, zgłoszono dotychczas 
2.200 dzieci ($g%), w powiecie kato- 
Wickim, gminy Bielszowice, Kończyce, 
Makoszowy i Nowa Wieś — na 1.750 
zleci, zgłoszono 1.595 (90.6%), gmi- 
ny Mysłowice, Janów, Rozdzień, Szo- 
Pienice, Mała Dąbrówka — na 2.115 
Zieci, zgłoszono 1.944 (92%), w po- 
Wiecie świętochłowickim, Wielkie Haj- 
duki, Ruda. Nowv Bytom, Orzegów, 
Godula --- na 2.952 dzieci zgłoszono 
2.609 (88.5%), gminy Lipiny. Chropa- 
czów, Nowe Hajduki, Łagniewiki, 
Szarlej -- na 2.320 dzieci, zgłoszono 
2.060 (89%), w powiecie tarnogórskim 
E i pół procent, w powiecie lubliniec- 
Im 99 procent. Nie są jeszcze znane 
Wyniki w powiatach rybnickim i 
Pszczyńskim. Wpisy objęły dzieci. u- 
rodzone w roku kalendarzowym 1924 
Oraz te dzieci, które dotychczas nie 
uczęszczają do żadnych szkół publicz- 
nych. 


ÁT zr 


e e. pe 
W Hiszpanji spokój. 
Madryt. ri maja. (PAT.) Agencja 
abra została upoważniona do oświad- 
Czenia, iż wbrew alarmującym pogłos- 
om, rozpowszechnianym zagranicą, 
W całej Hiszpanii panuje najzupełniej- 
Szy spokój, co zresztą stwierdzają licz- 
Ni korespondenci zagraniczni, odbywa- 
cy po Hiszpanji podróże informa- 
cyjne. 


Przeg kongresem 


Penclubów. 


„ Warszawa, 11 maja. (PAT). Pol- 
ski Klub Literacki (Penclub) otrzy- 
Muje w dalszym ciągu liczne zgłosze- 
Ma z zagranicy na zjazd. Między in- 
hymi zapowiedzieli swój przyjazd 
Galsworthy, Ould, Bradley, Kühn, 
-Ervinka i t. d. Zapowiedziany jest 
iczny przyjazd gości z Estonji, Fin- 


1 zał 
tandi i Łotwv. 


kz 


Dr. GRZEGORZ NANDRIS. 


| 

szą z Surat: B. przywódca 

dzenia ustawodawczego Patel oświad- 
| 
| 


Łotewski minister spraw zagr. 
o roli Polski na Wschodzie. 


Berlin, 11 maja. (PAT). „Vor- 
warts” ogłasza artykuł ministra spraw 
zagranicznych Łotwy  Zielensa p. t. 
„Niebezpieczeństwo na Wschodzie”. 

Zielens liczy się z możliwością ru- 
chu powstańczego na Ukrainie so- 
wieckiej w celu uzyskania niepodle- 
głości. Zdaniem autora, Polska nie po- 
zostanie neutralna, ponieważ oderwa- 
nie się Ukrainy od Rosji sowieckiej 
przynieść musi Państwu ~ polskiemu 
wielkie korzyści mocarstwowe. Osła- 
bienie Rosji sowieckiej wskutek utra- 
ty ziem ukraińskich prawdopodobnie 
popchnęłoby Polskę w kierunku połą- 
czenia się z Litwą, aby tą drogą uzy- 
skać nowy dostęp do morza  bałtyc- 
kiego. Taki rozwój sprawy musiałby 
wciągnąć w wir wypadków Niemcy 
i kraje nadbałtyckie. Sytuacja ta — 
kończy autor — wskazuje, że klucz 
do utrzymania pokoju w Europie 
wschodniej w obecnym okresie dzie- 
jowym leży w rękach Polski. 


W związku z wywiadem gen. Ra- 
densza, udzielił na zapytanie socjalde- 
mokratów odpowiedzi łotewski prezes 
ministrów, który zaznaczył, że chociaż 
generał Radensz mial rozmowę z jed- 
nym z dziennikarzy, jednak został 
przez niego niezupełnie dobrze „rozu- 
miany. Gen. Radensz otrzymał od mi- 
nistra jedynie upomnienie. Socjalde= 
demokraci niepowinni byli występo- 
wać w tej sprawie, gdyż przed kilko- 
ma tygodniami występował również 
Zielens z mowami politycznemi na ze- 
braniu uniwersyteckiej młodzieży de- 
mokratycznej i podczas debaty sejmo- 
wej. Ant jedno, ani drugie oświadcze- 
nie nie wiąże rządu, zarówno bowiem 
generał Radensz, jak Zielens, wyrazili 
swoje osobiste zdanie, Łotwa, jak do 
tej pory, tak i na przyszłość, będzie 
prowadziła politykę ścisłej neutralno- 
ści i pokojowego współżycia ze swoim 
sąsiadem. 


Sytuacja w Indjach. 


Londyn, 11 maja. (PAT). Dono- 


zgroma- 


czył na zebraniu wolontarjuszy Gand- 
hiego, iż celem, do którego dąży, jest 
wyzwolenie Indji. Patel wezwał jud- 
ność hinduską do popierania jego pla- 
nów przez werbowanie zwolenników 
i dostarczanie funduszów. Tłum 
uczestników w owacyjnym pochodzie 
odprowadził Patela przez ulice mia- 
sta. Następca Gandhiego Abbas- 
Tyabji zapowiedział, iż w poniedz!a- 
łek opuści wraz z  wolontarjuszami 
Karachi. W środę zamierza 
do Dharasana. 
ciu nastąpić ma 
solny. 


przybyć 
Nazajutrz po przyby- 
atak 


na monopol 


Bombaj, 11 maja. (PAT) Ruch 
skierowany przeciwko płaceniu po- 
datków przybiera konkretne kształty. 
Mieszkańcy 35 miejscowości w okrę- 
gu Jambusar postanowili odmówić za- 
płacenia podatku gruntowego. 


Simla, 11 maja. (PAL). 40 sano- 
lotów wojskowych urządziło demon- 
strację ponad terytorjum, zamieszka- 
łem przez szczep muzułmański Hadżi 
Turangzaj. Jak się dowiaduje Reuter, 
demonstracja ta przyczyniła się do 
uspokojenia szczepów, wśród których 
od czasu zamieszek w Peshawar pano- 
wało poważne podniecenie. 


Londyn, 11 maja. (PAT). Minister 
Wedgwood zakomunikował Izbie 
gmin o otrzymaniu depeszy od rządu 
indyjskiego, donoszącej, iż rząd czuwa 
należycie nad sytuacją, niemniej ied- 
nak w różnych okolicach dochodzi do 
starć w związku z aresztowaniem 
Gandhiego, na które rząd był przygo- 
towany. Stan psychiczny wojsk i po- 
licji jest doskonały. W Peshavar pa- 
nuje spokój. W odpowiedzi na zapy- 
tanie, Wedgwood oświadczył, iż poli- 
cja w Indjach zachowuje się pojed- 
nawczo. Oświadczenie przedstawiciela 
rządu powitane było oklaskami. 


Węgierski gość 
w Wilnie. 
Węgierski minister oświaty hr. Ku- 


no Klebelskerg zwiedził w sobotę w 
godzinach przedpołudniowych miasto 


| w towarzystwie prof. Marjana Zdzie- 
| chowskiego. 


O godz. 12 w południe odbyło się 
w auli kolumnowej Uniwersytetu Ste- 
fana Batorego uroczyste powitanie 
węgierskiego gościa, w obecności Wo- 
jewody Raczkiewicza, Biskupa Ban- 
durskiego, kuratora  Pogorzelskiego, 
przedstawicieli miasta, wielu profeso- 
rów Uniwersytetu 1 licznie zebranej 
młodzieży akademickiej. 

Do ministra Klebelsberga przemó- 
wil najpierw ks. Rektor Falkowski, 
witając gościa w języku łacińskim w 
imieniu Uniwersytetu Stefana Batore- 
go. Zakończył swą mowę okrzykiem: 
„Niech żyje Królestwo Węgier!” 


W imieniu Towarzystwa Naukowe- 
go pizemówił profesor prawa kano- 
nicznego Uniwersytetu wileńskiego, 
Parczewski, witając również ministra 
Klebelsberga, jako znanego w całej 
Europie pisarza, działacza na polu li- 
tureckiem i kulturalnem, oraz zasłużo- 
nego założyciela instytutów nauko- 
wych węgierskich w Rzymie, Wiedniu 
1 Paryżu. 


W imieniu Towarzystwa polsko- 
węgierskiego dłuższe przemówienie po- 
witalne wygłosił prof. Marjan Zdzie- 
chowski, a wreszcie w języku węgier- 
skim przemawiał jeden ze studentów 


wydziału teologicznego, narodowości 
węgierskiej, 

H gw My, 

W końcu odpowiedział węgierski 


minister oświaty Klebelsberg; dzięku- 
jąc za powitanie, wyraził sympatję dla 
Narodu polskiego i zakończył okrzy- 
kiem: „Niech żyje Polska!“ 


Popołudniu podejmował min. Kle- 
belsberga śniadaniem prof. Marjan 
Zdziechowski, wieczorem zaś na cześć 
gościa, wydał przyjęcie p. Wojewoda 
Raczkiewicz. 


Wieczorem min. Klebelsberg odje- 
chał do Warszawy. 


2) 


Tradycjonalizm i modernizm 
w współczesnej literaturze rumuńskiej. 


Młoda generacja pisarzy, która wy- 
szła z łona ludu, wykazuje już pewne 
skłonności do mistycyzmu. Pewnych 
wiadomości o tem możemy zaczerpnąć 
z pięknej kroniki literackiej, zatyruło- 
wanej: „Nowa Literatura Rumuńska“ 
Pióra p. Marj Kasterskiej-Sergescu, o- 
głoszonej w numerze 71 z marca 1928 
r. w krakowskim „Przeglądzie współ- 
czesnym”. 

Zapatrywania p. Kasterskiej wyma- 
Bają jednak pewnego sprostowania: 

Otyczy to głównie twierdzenia jej, że 
limat į; krajobraz rumuński skłaniają 
nasz lud raczej do epikureizmu, ani- 
żeli do mistycyzmu. 

Jeśli jest mowa o pewnych choro- 
bliwych objawach zmysłu religijnego, 
to nie było takiego wypadku w naszej 

ulturze —. ale, jeśli chodzi tylko o 
zmysł religijny wogóle, to nie możemy 
8O w żaden sposób odmówić narodo- 
Wi rumuńskiemu; przeciwnie nawet, 
mołdawska część narodu ma raczej 
zbyt silną skłonność do kontemplacyj- 
nego į spekulatywnego życia. 

| Tendencja do mistycyzmu, przeja- 
Wiająca się w dziełach współczesnych 
Pisarzy rumuńskich Liviu Rebreanu, 
Cezara Petrescu i Mihaja Sadoveanu, 
O których kronika p. Kasterskiej wspo- 
Miną, nie powstała pod wpływem ka- 
tolickiego mistycyzmu pisarzy francus- 

ich, lecz jest swoistego, rodzimego 
Pochodzenia. 


Pierwiastek religijny jest zresztą 
główną cechą duszy nie tylko tych au- 
torów, ale zarówno duszy zbiorowej 
rumuńskiej. Pisarze, pragnący tworzyć 
na gruncie pierwiastka etnicznego, nie 
mogli pominąć religijnej strony duszy 
narodu, a ich mistycyzm nie jest im- 
portowanym, ale jest wyrazem ich wła- 
snej duszy, będącej cząstką zbiorowej 
duszy narodu. Nie może więc być mo- 
wy o naśladownictwie Zachodu, ani u 
M. Sadoveanu, który jest wiernym 
przedstawicielem kontemplacyjnej du- 
szy mołdawskiej, ani też u Lucjana 
Blaga, pochodzącego z Siedmiogrodu, 
który choć wychowany w wirach filo- 
zofji zachodniej, dotarł na swych sze- 
rokich, twórczych skrzydłach, aż do 
granic duszy ludu, która rozwinęła 
się pod religijnym wpływem Bizan- 
cjum. 

Tylko ten, kto obserwował jedynie 
życie miejskie, mógł sobie wyrobić to 
ałszywe zapatrywanie, że istotną ce- 
chą duszy rumuńskiej jest skłonność 
do epikurejzinu. 

Zaznaczyłem już, že życie wiełko- 
miejskie jest nowym tworem, powsta- 
łym z obcych "pierwiastków, które nie 
zdołały się jeszcze stopić w jedną ca- 
łość. Prawdziwe, istotne Życie rumuń- 
skie, odnajdziemy wśród mieszkańców 
wsi, którzy tworzą 74% ludności ca- 
łego kraju. 


Stara rumuńska kultura ma prze- 


charakter kościelny, a katoli- 
cyzm, przeszczepiony z Zachodu do 
Siedmiogrodu, rozwinął się i przy- 
brał tutaj tę samą formę, co i w kra- 
jach innvch. 

Badając folklor rumuński, napoty- 
kamy jedyne w swoim rodzaju przy- 
kłady metafizycznego ujęcia życia i 
śmierci, odznaczające się niezwykłą 
głębią, pogodą i poddaniem się wyż- 
szej woli w obliczu tych wieczystych 
zagadnień. Pieśń ludową pod tytułem 
„Miorita“ (Jagniątko), możemy zaiste 
nazwać przedchrześcijańską biblją ludu 
rumuńskiego. 

.— Młody pasterz, przeczuwający 
swą śmierć, rozmyśla o niej zupelnie 
trzeźwo, ale z tak głęboką, mistyczną 
zadumą, że staje się to wyznaniem ią- 
kiegoś kosmicznego pojmowania Życia, 
przez człowieka, dla którego śmierć 
staje się weselem. 

W czasie tego wesela, gaśnie jedna 
gwiazda. co oznacza w wierzeniach lu- 
dowych śmierć człowieka, a słońce i 
księżyc grają rolę Świadków ślubnych, 
gwiazdy, sosny 1 jodły, tworzą koro- 
wód weselny 

Śmierć nie jest unicestwieniem. Mło- 
dy pasterz, pochowany w pobliżu swej 
chatki pasterskiej, będzie przez całą 
wieczność słyszał szczekanie psów ow- 
czarskich. beczenie owiec, odgłosy fu- 
jarek swych towarzyszy i szum wiatru. 
grający wśród gałęzi ukochanych jodeł. 

Czyż można odmówić religijnego 
pojmowania życia ludowi. którv stwo- 
rzył takie arcydzieło, pełne głębokiego 
uczucia? 

Przemoc wrogów pogrążyła nasz 
naród w wielowiekowa niewolę; ucisk 
i wyzysk ciemięzców wstrzymał wolny 


ważnie 


rozwój i samodzielność narodu. Hasła 
rewolucji francuskiej, rzucone nagle 
wśród takich warunków, musiały po- 
zostać miezrozumianemi:; starania, aby 
wtłoczyć naród w demokratyczny u- 
strój państwowy, musiały wypaczyć 
prostą linję normalnego rozwoju Ru- 
munów. 

Ponieważ lud wiejski nie mógł wziąć 
żadnego udziału w nowem życiu, 
przeto nowe warunki sprawiły, iż mie- 
szczaństwo i pozostałe resztki szlachty 
zajęły przodownicze stanowiska. A 
gdzie tych żywiołów nie było, stwo- 
rzyla je ekonomiczna i polityczna ko- 
nieczność, 

Cóż stało się z szłacheckimi boja- 
tami i wojewodami? Częściowo wyna- 
rodowili się przez czas stuletniej wła- 
dzy tureckiej, częściowo zniszczyły ich 
ekonomiczne warunki. W obszarach 
kraju, zajętych przez Węgry, Austrję 
: Rosję, nie mogła się zupełnie rozwi- 
nąć klasa rządząca, gdyż wszystkie po- 
częcia w tym kierunku tłumili zabor- 
cv już w zaczątku. 

Tak więc wstąpiła Rumunja w no- 
we życie bez przodującej klasy, pozba- 
wiona stanu średniego; bo tworzył sie 
on z konieczności pośpiesznie, a nie- 
stety, nie z pierwiastków etnograficz- 
nych rumuńskiego narodu, lecz z ele- 
mentów obcych, napływowych, które 
chęć zvsku sprowadziła z różnych 
stron Świata do miast i miasteczek, 
łub z cudzoziemców, przeważnie z 
Konstantynopola, których przywiedli 
greccy dzierżawcy bojarskich dóbr. 

Ażeby zrozumieć duchowy stan 
kraju, musimy o tem pamiętać. Mó- 
wiąc o literaturze rumuńskiej, muszę 
to wyraźnie zaznaczyć, bo właśnie na 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Lwów, dnia 12 maja 1930. 


ZARZĄDZENIE 
Na zasadzie art. $ ustawy z dnia 23 
czerwca 1923 r. (Dz. U. R. P. Nr.62 
poz 453 nadają 
po raz pierwszy 
BRONZOWY KRZYŻ ZASŁUGI 
pp.: Franciszkowi Kowalskiemu, 
starszemu przodownikowi Policji Pań- 
stwowej Województwa tarnopolskie- 
go; Janowi Kuszlikowi, starsze- 
mu przodownikowi Policji Państwowej 
Województwa lwowskiego; Józefowi 
Podbrożnemu, starszemu przo- 
downikowi Policji Państwowej Woje- 
wództwa lwowskiego; Władysławowi 
Sajkiewiczowi, starszemu przo- 
downikow: Policji Państwowej Woie- 
wództwa tarnopolskiego; Józefowi 
Budnemu, przodownikowi Policji 
Państwowej Województwa lwowskie- 
go; Antoniemu Ficowi, przodowni- 
kowi Policji Państwowej Wiojewództwa 
lwowskiego; Zygmutowi Ogrodni- 
kowi, przodownikowi Policji Pań- 
stwowej Województwa lwowskiego; 
Janowi Pajorowi, posterunkowe= 
mu Policji Państwowej Województwa 
krakowskiego -— wszystkim za zasługi 
w służbie bezpieczeństwa publicznego. 
Warszawa, dnia 2 maja 1930 r 
Prezes Rady Ministrów: 
(—) W. Sławek. 
(„Monitor Polski“ Nr. ro7 z dnia 
9 maja 1930 r.) 


MIANOWANIA NA STANOWISKA 
KIEROWNIKÓW PUBLICZNYCH 

SZKÓŁ POWSZECHNYCH. 

Kuratotjum Okręgu Szkolnego 
Lwowskiego zamianowało w drodze 
„konkursu z dniem r sierpnia 1930 r. 
p. Olgę Geisslerową, nauczyciel- 
kę r-kl. publ. szk. powsz. w Koma- 
rowie, powiatu _ stanisławowskiego, 
kierowniczką 2-kl. publ. szk. powsz. 
w Chorostkowie Polskim, powiatu 
stanisławowskiego; p. Celestynę N a j- 
barównę, nauczycielkę 2-kl. publ. 
szk. powsz. męskiej w Łopuszance 
Chominej. kierowniczką tej szkoły; 
"p. Jana Gregorowicza, kierow. 3- 
kl. publ. szk. powsz. w Sokołowie, po- 
wiatu stryjskiego, kierownikiem 5-kl. 
publ. szk. powsz. w Krakowcu, pow. 
jaworowskiego; p. Rozalję Janec- 
ką, nauczycielkę 2-kl. publ. szk. pow- 
szechnej w Milowcach, powiatu zale- 
szczyckiego, kierowniczką tej szkoły, 


| ma 


tem  socjalnem podłożu 
współczesna literatura. 

Najpotężniejszym prądem literatu- 
ry rumuńskiej jest ten, który się opie- 
ra na duszy ludu, ten, który z ludu 
wyszedł i ma za cel wypowiedzenie 
ducha i uczuć ludu. 

Nie jest to spóźniony romantyzm, 
gdyż wszyscy pisarze, idący w tym 
kierunku, stoją w ścisłym związku z 
nowoczesnemi, artystycznemi ideałami 
światowej literatury, nie tracąc jednak 
zarazem bliskiego kontaktu z ludem. 

Skłania ich do tego najpierw prze- 
konanie, że sztuka danego narodu ma 
tylko wtedy właściwą, wysoką war- 
tość, jeśli jej charakterystyczne cechy 
narodowościowe i krajowe współ- 
dźwięczą harmonijnie z duchowym 
rytmem innych narodów; po drugie, 
ożywia ich przeświadczenie, że dusza 
własnego ludu, jego pracowite byto- 
wanie, krajobraz i przyroda ojczyste- 
go kraju, są niewyczerpanem źródłem 
twórczości artystycznej. Ci więc pi- 
Sarze uważają za swój moralny obo- 
wiązek wyzyskiwać te pierwiastki et- 
nograficzne jako tematy literackie. 

Głównym motywem twórczości tra- 
dycjonalistów, jest przedstawienie 
konfliktów dawnego życia wsi z no- 
wem życiem miasta, konfliktów daw- 
nej, krajowej kultury z nowemi prą- 

ami cywilizacyjnemi, które miasto 
narzuca wsi wraz z strojem miejskim. 


rozwija się 
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MIANOWANIA W SZKOLNIC- 
TWIE POWSZECHNEM. 

Rada Szkolna Powiatowa w Żół- 
kwi zamianowała z dniem 1 marca 
1936 t. p, Katolinę Raczyńską, 
Derewni i p. Stanisławę Ilkiewi- 
czównę, nauczycielką 4-kl. publ. 
, nauczycielką 3-kl. publ. szk. powsz. w 
| szk. powsz. w Lubelli. 


D || e e ee 
wa głosy o naszej emigracji. 

Emigracja, ogarniająca w chwili o- 
becnej kilka miljonów Polaków, a któ- 
rej rzucamy w dalszym ciągu w obję- 
cia rok rocznie po kilkadziesiąt tysięcy 
dusz polskich, jest problemem, wyma- 
gającym stałej troski i czujności, 

Ostatnio pojawiły się w tej sprawie 
dwa ciekawe i nader aktualne głosy. 
Pierwszy, to odczyt konsula dr. Woj- 
ciecha Tabora, zatytułowany „Kilka 
zasadniczych problemów z dziedziny 
emigracjie. Rzecz o tyle ciekawa, że 
autor zbija mniemanie, jakoby cemi- 
gracja miała niezmiernie doniosłe zna- 
czenie dla mocarstwowego rozwoju 
Polski. Albowiem badawcza literatura 
naukowa w tym zakresie ustala szereg 
faktów, które wykazują, że korzyści 
osiągane z emigracji, żadną miarą nie 
tównoważą wielkich strat, jakie po- 
nosi Polska przy emigracji lepszego 
materjału ludzkiego, dzięki systematv- 
cznej selekcji emigrantów, dokonywa- 
nej przez obcych. 

Dlatego autor dochodzi do konklu- 
zji, że celowa i planowa polityka emi- 
gracyjna, winna obok racjonalnego 
stopniowego likwidowania ru- 
chu wychodźzczego, co stanowi 


oraz w obrębie powiatu złoczowskiego | 
p. Aleksandra Łesiuka, kierownika 
2-kl. publ. szk. powsz. w Kołtowie, 
kierownikiem 3-kl. publ. szk, powsz. 
w Kołtowie i p. Szymona Pyrika, 
kierownika z-kl. publ. szk, powsz. w 
Płuhowie, kierownikiem 3-kl. publ. 
szk. powsz. w Płuhowie. 


w Polsce jej najważniejsze zadanie, ró- 
wnie energicznie zająć się zorganizo- 
waniem dalszej emigracji w sposób, 
któryby przynosił krajowi możliwie 
najmniej strat, chronił wychodźców 
przed wyzyskiem i riedolą oraz dawał 
rękojmię, że emigranci nie będą stra- 
ceni dla polskości i w odpowiedniej 
chwili powrócą do ziemi ojczystej ja- 
ko dobrzy Polacy. 

W emigranckiej gazecie »Polon 
Nova«, wypowiada się na temat »Spc- 
łecznej obrony interesów wychodź- 
ctwa polskiego« p. Hubert Sukiennic- 
ki, długoletni działacz emigracyjny w 
Paryżu i Lille. Ten autor znowu, tra- 
ktując rzecz tylko z punktu widzenia 
emigracji do Francji, stwierdza, że na 
terenie Francii w obronie interesów 
materjalnych wychodźetwa ścieraja się 
trzy czynniki: władze polskie, władze 
francuskie i sam imigrant. 

Otóż autor ubolewa, że między te- 
mi trzema czynnikami istnieje brak 
należytej harmonii, co powoduje wiele 
zła i domaga się bezwarunkowo re- 
formy w tym kierunku, żaląc się na 
brak jednolitej organizacji wychodź- 
ctwa polskiego we Francji. 


Z sali koncertowej. 


Recital Mikołaja Orłowa. — Koncert chóru ukraińskiego 
„Surma, 

Jakkolwiek recital / pianistyczny 
Mikołaja Orłowa predysponował współ- 
czesnego słuchacza nieco negatywnie 
z powodu umieszczenia w programie 
wyłącznie prawie kompozycyj ogra- 
nych do zbvtku, przyznać jednak 
trzeba, że sprawił on nam miłą niespo- 
dziankę samym sposobem ich ujęcia 


statnim punktem programu, nie zdo- 
iały obudzić żywszego  zainteresowa- 
nia, mimo, że technika pianisty zabły- 
cła w nich w sposób godny najwięk- 
szego wirtuoza. Nie był też szczęśli- 
wy typ interpretacji  „Patetycznej' 
Beethovena, która, pozbawiona ele- 
mentu „patetyczności* wyszła bez- 


i interpretacji, Być może zresztą, że | dusznie i nieco zbyt mechanicznie. 
jest to właśnie jego punktem ambicji A | 
odtwórczych, by obudzić do Zycia NA zeszłym tygodniu wystąpił z 
nowego te przedewszystkiem utwory, | własnym koncertem chór ukraiński 


które jako stojące najdalej zaintereso- 
waniom współczesności, uważane: są 
powszechnie — poza swą wartością 
czysto historyczną — za wyszłe z o- 
biegu. Dotyczy to n. p. kompozycyj 
Webera, zwłaszcza fortepianowych, 
które, niezależnie od jego czołowego | 
stanowiska w historji opery niemiec” 
kiej, operują formą i środkami, dla 
nas zupełnie przeżytemi. A jednak Or- | rak wszelkie efgkty z umiarem i do- 
low oddał tak przedziwnie pięknie | brym smakiem artystycznym, przy- 
„Rondo brillant“ Webera, że słuchało czem sama linja frazowania jest zawsze 
| 


„Surma“, przedstawiając się jako ze- 
spół o bardzo wybitnych kwalifika- 
cjach artystycznych. Materjał głosowy 
zwraca na siebie uwagę dəbrem 
brzmieniem i wyrównaną barwą, into- 
nacja jest bez zarzutu. Zespół ten wy- 
szkolony znakomicie, panuje nad ryt- 
miką 1 dynamiką wykonywanych 
przez siebie kompozycyj, stosując jed- 


się go z całą przyjemnością, wydobył | szlachetna i zgodna z intencją kom- 
zeń pierwiastki najczystszego roman- | pozytora. Jedynie może tempo niektó- 
tyzmu i przesycił całą poezją, na jaką | rych utworów było nieco rozwlekłe, 
tylko stać jego — również na ton | co groziło pewną manjerą w kierunku 
zasadniczo romantyczny — nastrojoną | sentymentalizmu, Zawsze jednak wy- 
duszę artystyczną. Obok Webera naj- | czuwało się podstawy zdrowej muzy- 
lepiej wypadły pieśni Schuberta w | kalności, na których zespół „Surma“ 
transkrypcji Liszta: nieosięgalna prawie | Łudować może nadzieje najpiękniejszej 
w interpretacji współczesnego artysty | przyszłości. 

prostota była ich największą ozdobą. Z kompozytorów ukraińskich zna- 
Bardzo ładnie zagrał też  Orłow | ieżli miejsce w programie Stecenko i 
Scherzo cis moll Chopina, natomiast | Kudryk, którego utwory zwracały u- 
Eciudy i Fantazja obracały się zanadto | wagę dobrem brzmieniem i znajomo- 
wyłącznie w sferze muzyki salonowej, | scią techniki wokalnej. Z innych naj- 
co w żadnym wypadku nie oddaje bez Walc J. Straussa 
reszty charakteru Chopina. 

Kompozycje rosyjskie, 


efektowniej wypadł 
, Kiinstlerleben'*. 


objęte o- Dr. Stefanja Łobaczewska. 


Uczęszczanie młodzieży handlowej 
na naukę dokształcającą. 


Dnia 8 maja b. r. na posiedzeniu 
Komisji szkolnictwa zawodowego Izby 
przemysłowo-handlowej we Lwowie 
omawiano sprawę uczęszczania na na- 
ukę dokształcającą młodzieży handlo- 
wej, Po zagajeniu sprawy przez prze- 
wodniczącego, r. dr. Kolischera, wy- 


głosił na powyższy temat szczegółowy 
referat p. Zagajewski, Naczelnik Wy- 
działu Szkolnictwa Zawodowego, Ku- 
ratorjum Okręgu Szkolnego we Lwo- 
wie, wykazując tak cyfrowo jak i też 

| faktami szereg niedomagań, jakie na 
tem polu się ujawniają. 


Wobec tego, że Izba zaprosiła c 
posiedzenie swej Komisji szkolniegą 
zawodowego również reprezentantów, 
istniejących we Lwowie organizacy) 
kupieckich, zwrócił się referent do 97 
becnych z prośbą o wskazanie dróg: 
któreby zmierzały do poprawy W 3 
dziedzinie panujących stosunków, A “i 
szczególności do wzmożenia rea 
cji młodzieży handlowej na nauce | i 
kształcającejj W obecnych bowen 
warunkach, jakkolwiek znalazłyby e 
odpowiednie fundusze na pokryć! 
kosztów, związanych z utrzymanie”? 
tych szkół, z nauki dokształcającej ko; 
rzysta minimalna ilość młodzieży han 
dlowej. I tak na 6 szkół dokształcają” 
cych w okręgu Kuratorjum Szkolneg? 
we Lwowie (dwie we Lwowie, po JEŻ" 
nej w Stanisławowie, w Kołomyji, W 
Przemyślu, i w Jarosławiu) przypać? 
ogółem zaledwie 450 uczniów, a zatem 
drobny procent praktykantów handlo- 
wych, zatrudnionych w przedsiębior- 
stwach handlowych trzech wschodnich 
Województw Małopolski. 


Nad referatem wyłoniła się kilku” 
godzinna dyskusja, w której między 
innymi brali udział Wiceprezesi Izby 
M. Ulam i J. Litwinowicz, dyrektor 
Lwowskiego Stowarzyszenia kupców 
dr Feingold, rr. Sudhoff. Gorgolew- 
ski, dr. Schónfeld, p. Moor i wicedy- 
rektor Izby, dr. Wachtel. W dyskusji 
podniesiono szereg niedomagań w dzie” 
dzinie ustawowej, trudność rejestraci 
uczniów, konieczność wprowadzenia 
przymusowych wypisów na pomocni 
ków handlowych i t. d. 

W ostatecznym rezultacie uznano 
między innemi przedewszystkiem ko” 
nieczność propagowania w organiza 
cjach i stowarzyszeniach kupieckich 
idei uczęszczania młodzisży handlowej 
na naukę dokształcającą. Należy 34 
spodziewać, że w tej mierze akcja 
podjęta przez Izbę przemysłowo-han” 
dlową w porozumieniu z Kuratorjum 
Okręgu Szkolnego Lwowskiego, Ją% 
i przy współudziale reprezentantów 
zainteresowanych organizacyj kupiec- 
kich wyda już w najbliższym czasie 
odpowiednie rezultaty, 
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Pożyczka premjowa. 


Warszawa, rr maja. (PAT). Dla 
pierwszej serji premjowej pożyczki 
budowlanej ustanowione zostały pre- 
mje, wynoszące w każdym roku 
trwania pożyczki łączną kwotę 2 
miljony zł. w złocie. Premje rozloso” 
wane będą między posiadaczy obliga- 
cji co kwartał w dniach 1 lutego, £! 
maja, r sierpnia i r listopada każdego 
roku trwania pożyczki. W  każdem 
kwartalnem losowaniu będzie roze- 
granych 112 premji na ogólną kwotę 
goo.ooo zł. w złocie. Obligacje, nā 
które padły premje w  losowaniac 
poprzednich nie tracą prawa do udzia” 
łu w losowaniach. Kapitał i odsetki Z 
pożyczki zabezpieczone są całym ru- 
chomym i nieruchomym majątkiem 
Państwa. Cała kwota uzyskana z po- 
życzki zostanie użyta na kredytową 
akcję budowlaną. 


Eksportacja zwłok 


sen. Posnera. 


Warszawa, 11 maja. (PAT). Wczo” 
raj nad ranem przewieziono do War- 
szawy zwłoki zmarłego onegdaj wice- 
marszałka Senatu Posnera. O godz 
8 rano nastąpiła eksportacja zwłok 
z dworca głównego do gmachu Zwi4 
zku Kolejarzy, gdzie zostały umie“ 
szczone na katafalku. Pogrzeb odbę* 
dzie się dziś o godz. 4.50. 
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DOBROBYT TWÓJ JEST ZALEŻNY 
OD DOBROBYTU PAŃSTWA!!! 
Zapisz się sam i zapisz swoich bliskich 
w poczet członków Komitetu Flotf 
Narodowej! ! ! 
Wpłacać należy na konto czekowć 
P. K. O. Nr. 30 lub do Centrali KO 
mitetu Floty Narodowej, W/arszaW% 
Elektoralna 2 (Min. Przem. i Handl 
Telefon: 30-34. 
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KALENDARZ | 
Rz.-kat. Pankracego 
Gr.-kat. 9 Mucz. w K. 


MAJ 


12 


Poniedziałek | 


a adi aa EJ 
LWOWSKA 
TEATR WIELKI. 


Poniedziałek, 12 maja, o godz. 7.30 w.: 
„Róże z Florydy“. Zniżki wazne. 

Worek, 13 maja, o godz. 3-ciej popoł.: 
„Tańce rytmiczne” zakładu muzycznego M. 
E eyssówny. 


(Wschód słońca g 3 m 43 
Zachód » g 18 m 58 


Długość dnia g 15 m 13 


«LAi1R MAŁY. 

Poniedziałek, 12 maja, o godz. 7.30 w.: 
„Pan Topaz”. Zniżki ważne. 

Worek, 13 maja, o godz. 7.30 wiecz. 
„Dom Kobiet*, gośc. występ zespołu art. war: 
Szawskiczo Teatru Polskiego. 


WYSTĘPY TRUPY WILEŃSKIEJ. 
Poniedziałek, 8.15 wiecz.: „Mliasto Ży- 
dów“, sztuka Cejtlina. Ceny od 1 do 3 zł. 


BIURO KONCERTOWE M. TUERKA. 
Wtorek, 13 maja: Leopold Muenzer, pia- 
nista. 4572-2 


[ PALCIE tylko | 


REPERTUAR KINOTEATRÓW. 
APOLLO: Film dźwiękowy, spiewany 
i mówiony p. t. „Zaklęta rzeka“. W głównej 
roli tenor Ryszard Barthemess. 
CASINO; „Kochanka Rozwolskiego'*. 
CHIMERA: „Haulcaj”. 


COLOSSEUM: „Pat i Parachon jako 
bankowcy“. 

FATAMORGANA: „Kobieta na księ- 
życu”, 


KOPERNIK: „Władca Sahary“. 

LEW: „Cnotliwe dziewczęta”. ; 

MARYSIENKA: Film dźwiękowy „Śpie” 
wak z Broadway'u. 

OAZA: „Walka o złote runo". 

PALACE: „Noce w pustyniach“, 
dźwiękowy. 

PAN: „Dziewczę z karuzeli“ oraz „Mi- 
łość w przyrodzie”. 


STYLOWY: Janet Gaynor „Anioł ulicy“. 


film 


Obchód święta francuskiego we 
Lwowie. Dzień wczorajszy, jako rocz- 
nicę św. Joanny d'Arc, będącą świę- 
tem narodowem francuskiem, uczci 
Lwów uroczyście przez urządzenie w 
Bazylice archikatedralnej nabożeństwa 


pontyfikalnego przy uczestnictwie 
przedstawicieli władz 1  instytucyj 1 
Organizacyj społecznych. Imieniem 


Rządu był obecny Wojewoda  Golu- 
chowski, imieniem wojskowości gen. 
Popowicz i gen. Czuma, jakoteż licz- 
na reprezentacja korpusu  oficerskie- 
go, imieniem miasta wicekom. prof. 
Obmiński, Francję reprezentował kon- 
sul Chastang. Nabożeństwo ponty- 
fikalne w asyście licznego kleru Kapi- 
tuły odprawił ks. Infułat Zajchowski. 
Po nabożeństwie składali reprezentan- 
ci władz życzenia dla zaprzyjaźnio- 
nego mocarstwa w Konsulacie francu- 
skim. 


Zjazd okręgowy Zw. Oficerów 
Rezerwy. W dniu wczorajszym zakoń 
czył się 2-dniowy Zjazd Zw. Ojice- 
rów Rezerwy, który rozpoczął się w 
sobotę, 1o bm uroczystą inauguracją 
w sali ratuszowej, przy uczestnictwie 
przedstawicieli władz i stowarzyszeń. 


Zebranie zagaił prez. Okręgu pułk. 
Zalewski, który po powitaniu obec- 
nych wzniósł okrzyk na cześć Rze- 


Czypospolitej, Prezydenta 1 Marszałka 
Piłsudskiego. Imieniem Wojewody po- 
Witał Zjazd r. Krzywoszyński, imie- 
niem ks. Arcyb. Twardowskiego ks. 
Prałat Librewski, imieniem wojskowo- 
ŚCI gen. Popowicz, imieniem miasta 
Kom. prof. Nadolski, imieniem Fede- 
racji Związku b. Obr. Ojczyzny de- 
egat Zarządu Głównego Zw. Ofic. 
ez. prez. Ryszkiewicz, który przy- 
ył w zastępstwie gen. Góreckiego. 
mieniem Zw. Obrońców Lwowa 
Przemówił pułk. Baczyński, imieniem 
Zw. Hallerczyków kpt. Todt, imie- 
niem Sokoła prez. Małaczyński, imie- 
nem Zw. Strzeleckiego dr. Mozo- 
łowski. Posiedzenie inauguracyjne za- 


GAZE TATLWOW k A 


lończył referat mjra Krynickiego, wi- 
cepr. Okręgu. Wieczorem odbył się 
bankiet w hotelu Krakowskim. W 
dniu wczorajszym odbyła się na in- 
tencję Zjazdu Msza św. w kościele 
OO. Jezuitów, a następnie obrady w 
sali ratuszowej. Po przyjęciu sprawo- 
zdania za r. ub. udzielono Zarządowi 
absolutorjum i dokonano nowych wy- 
borów. Prezesem Okr. został wybra- 
ny po raz piąty pułk. dr. Zalewski, 
Po przerwie obiadowej nastąpiły dal- 
sze obrady, po których uchwalono 
szereg wniosków i szereg  rezolucyj, 


poczem © godz. 6-tej wieczorem 
zamknięto Zjazd. 
Otwarcie i poświęcenie świetlicy 


„trzeleckiej ma Lewandówce. Uroczy- 
stość zapowiedziała o godz. 7-mej ra- 
10 pobudka orkiestry, poczem o godz, 
1o-tej rano odbyła sią w kościele pa- 
rafjalnym uroczysta Msza św., odpra- 
wiona przez miejscowego proboszcza 
ks. Pokrywkę przy uczestnictwie re- 
prezentantów władz i stow., Związku 
Strzeleckiego ugrupowanego w szere- 
gach i licznie zebranej miejscowej 
ludności. Orkiestra 26 p. p. odegrała 
utwory religijne. Po Mszy św. nastą- 
piło złożenie przyrzeczenia przez 
Oddział Zw. Strzeleckiego a następnie 
defilada na Błoniach przed  sztanda- 
rem Okr. Lw. oraz przedstawicielami 
władz. Akt poświęcenia Świetlicy, 
którego dokonał ks. proboszcz Po- 
krywka odbył się o godz. 12 w po- 
ludnice również w obecności władz i 
wojskowości. Uroczystość zakończy- 
ło wpisywanie się do Księgi pamiąt- 
kowej. Wieczorem odbył się w Świet- 
licy raut z zabawą taneczną. 


tutki z filtrem 


Kolonje letnie dzieci polskich z Nie- 
miec. Wojewódzki Komitet Obywatel- 
ski Kolonij Letnich dla dzieci polskich 
z Niemiec, Gdańska i G. Śląska, podaje 


do łaskawej wiadomości zaintere- 
sowanym akcją kolonjalną, prowadzo- 
ną przez Związek Obrony Kresów Za- 
chodnich, że zjazd delegatów Komite- 
tów powiatowych tychże kolonji, od- 
będzie się w poniedziałek 12 maja o g. 
18-tej w sali sesyjnej Województwa, 
przy ul. Czarnieckiego 18. 

Zgon dra Emila Parnasa, W Wie- 
dniu zmarł 9 b. m. dr. Emil Parnas, 
adwokat lwowski, biorący bardzo 
czynny i wydatny udział w wielu ak- 
cjach społecznych i humanitarnych. 
W mieście naszem cieszył się bł. p. 
Zmarły wielką popularnością i szacun- 
kiem. Zwłoki przewiezione zostaną do 
Lwowa i złożone tutaj w grobowcu 
familijnym. W dniu jutrzejszym od- 
będzie się żałobne posiedzenie zarządu 
i Rady Gminy żydowskiej. 


STOŁECZNA 


Zdjęcia dźwiękowe z 
Prezydenta Rzeczypospolitej po Wo- 
jewództwie warszawskiem. W najbliż- 
szym czasie rozpocznie się w Polsce 
produkcja dźwiękowych tygodników 
filmowych wzorem podobnych tygo- 
dników zagranicznych. Zamówiony 


podróży ; 


4 sA 
zek 15 GBA Teo. 


już został w Ameryce specjalny sa- 
mochód, wyposażony we wszelkie 
najnowsze aparaty i urządzenia, z 


którego dokonywane będą dźwiękowe 
zdjęcia uroczystości obchodów i 
wszelkich wydarzeń aktualnych. Sa- 
mochód jest już w drodze do Polski 
i przybędzie do Warszawy w najbliż- 
szym czasie. Jeżeli samochód ten 
przybędzie do Polski dość wcześnie, 
wówczas prawdopodobnie dokonane 
będą dźwiękowe zdjęcia filmowe z 
podróży p. Prezydenta Rzeczypospo- 


litej po Województwie warszaw- 
skiem. 
O zachowanie historycznej Ol- 


szynki Grochowskiej. Minister komu- 
nikacji, inż. A. Kiihn, przyjął delega- 
cję komitetu obchodu ro0o-lecia Pow 
stania Listopadowego w osobach pp. 
Benzefa i płk. Dunin-Wolskiego, któ- 
ra zwróciła się do p. Ministra z pro- 
śbą o niezabudowywanie historycznej 
Olszynki Grochowskiej; teren ten bo- 
wiem należy do koleji, mianowicie do 
stacji postojowej Grochowskiej. P. 
Minister obiecał zająć się tą sprawą 
io ile tylko pozwolą na to względy 
techniczne, trudne do przezwycięże- 
nia wobec stałego rozszerzania się wę- 
zła warszawskiego i tamtejszej stacji 
postojowej oszczędzić Olszynkę, 
wsławioną bohaterstwem bojowników 
o wolność Ojczyzny. 


KRAJOWA 


STANISŁAWÓW. Urlop p. Wojewody. P. 
Wojewoda stanisławowski, dr. Nakonieczni- 
koff-Klukowski, rozpoczyna z dniem 13 maja 
6-tygodniowy urlop wypoczynkowy. W czasie 
jego nieobecności zastępować go będzie Wice- 
wojewoda Koncewicz, 

STANISŁAWÓW. Izba huculska na wy- 
stawie poznańskiej. Pod przewodnictwem dy- 
rektora robót publicznych inż. Południewskie- 
go, zawiązał się w Stanisławowie komitet, któ- 
ry postanowił urządzić na Wystawie Komuni- 
kacyjno-Turystycznej w Poznaniu izbę hucul- 
ską. Fotogratje krajobrazów, zabytków, typów 
ludowych, mapy turystyczne, wytwory prze- 
mysłu ludowego, meble stylowe, dzieła sztuki 
i trofea myśliwskie stanowić będą części deko- 
racyjne izby huculskiej. Bliższych informacji 
udziela referent urystyczny przy Dyrekcji Ro- 
bót publicznych w Stanisławowie, gmach Sądu 
okręgowego, III. p. 


| TIGAN 


STANISŁAWÓW. Wygaśnięcie pryszczycy. 
Pryszczyca, która pojawiła się z początkiem 
kwietnia b. r. w powiecie Horodeńskim, zosta- 
ła, dzięki energicznym zarządzeniom, opano- 
wana tak, że w obecnej chwili można ją już 
uważać za zupełnie wygasłą. 


KRAKÓW. Międzynarodowy Kongres 
Górników. We wtorek, 13 maja br. o godz. 
19.30 odbędzie się z okazji obrad między- 
narodowego kongresu górników, wiec pod 
hasłem międzynarodowego braterstwa prole- 
turjatu. 


DYWANY SMYRNEŃSKIE, strzyżone, 
chodniki, firanki i kapy ręcznej roboty, gar- 
nitury pluszowe, narzuty perskie we wielkim 
wyborze poleca jedynie dla reklamy najtaniej 
firma WITTELS, Lwów, Rutowskiego 7, na- 
przeciw katedry. Ulgi w spłatach przy cenach 
ściśle gotówkowych. 3292 


Morze gwarancją 


potęgi POLSKI! 


Katastrofy samochodowe. 


Pożar auta przy ul. Sykstuskiej. — Zderzenie samochodu 
z dorożką. 


Wczoraj przy ul. Sykstuskiej za- 
paliła się taksówka LW 8279, stano- 
wiąca własność Józefa Medwedowskie- 
go, a prowadzona przez kierowcę 
Stefana Paula. Ogień powstał wskutek 
pęknięcia rury wydmuchowej. Na 
szczęście, szofer w czas zauważył pło- 
mienie į sam pożar ugasił. Poniesiona 
szkoda jest minimalna. 

Dziś około godz. 2 w nocy szofer 
taksówki LW 8880 Stanisław Mitra- 
szewski jadąc ulicą Łyczakowską w kie- 
runku miasta, obok wylotu ul. Fran- 
viszkańskiej najechał na jednokonną 
dorożkę Nr. 142, stanowicącą własność 
Arnolda Perlmuttera. Dorożka prze- 


wróciła się, a jadący w niej pasażer, 
Stefan Kwaśniewski, drukarz, odniósł 
lekkie uszkodzenie ciała. Pogotowie 
ratunkowe, po stwierdzeniu u Kwa- 
śniewskiego zdarcia naskórka i po za- 
opatrzeniu go, pozostawiło go opiece 
domowej. Dorożka Perlmuttera zo- 
stała całkowicie zniszczona. W toku 
dochodzeń stwierdzono, iż winę wy- 
padku ponosi Mitraszewski, który jed- 
nak ze swej strony tłumaczył się 
ciemnością, panującą na ulicy. Po spi- 
saniu doniesienia, pozostawiono go na 
v'olnej stopie. Wysokości szkody Perl- 
muttera narazie stwierdzić nie zdo- 
lano. 


Str. 5 
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Ostatnie wiadomości 


z miasta. 
SAMOBÓJSTWO. Zajęta u Ra- 


cheli Donner przy ul. św. Piotra 5 nie- 
jaka Marja Pałyczniak, licząca lat 52, 
w zamiarze pozbawienia się życia wy- 
afa większą ilość spirytusu drzewnego, 
wskutek czego przewieziona przez Po- 
gotowie ratunkowe do szpitala, zmarła 
w poczekalni. Zwłoki na polecenie le- 
karza miejskiego, dr. Kasparka, od- 
stawiono do instytutu medycyny są- 
dowej. W toku dochodzeń zdołano 
stwierdzić, że denatka była nałogową 
aikoholiczką i już od dłuższego czasu 
nosiła się z zamiarem popełnienia sa- 
imobójstwa. Bezpośrednim powodem 
rego kroku miała być niechęć do życia 
wskutek osłabienia i starości, 

PODRZUTEK. Wczoraj około go- 
cziny 17.30 w bramie realności przy ul. 
Dąbrowskiego 3, jakaś nieznana ko- 
bieta podrzuciła dziecko płci męskiej, 
liczące kilka tygodni. Dziecko oddano 
w opiekę komisarjatowi miejskiemu VI 
dzielnicy, za matką zaś wszczęto po- 
szukiwania. 


2 POŻARY. Wczoraj, w realno= 
ści przy ul. Bułgarskie: 4, wskutek niee 
ostrożnego obchodzenia się z benzyną 
przy zapalaniu primusa, powstał pos 
żar. Zapaliła się pościel w mieszkaniu 
Benjamina Rosenbauma. Wskutek po- 
żaru uległo zniszczeniu wiele rzeczy 
kuchennych. Szkoda wynosi około 500 
zł. Przybyła straż pożarna ogień uga- 
siła. — Onegdaj w realności przy ul. 
Kr. Leszczyńskiego 4r wybuchł pożar 
mieszkaniowy, który zlokalizowany 
został przez przybyłą wkrótce straż 
pożarną. Przyczyny pożaru oraz wy- 
sokości szkody na razie stwierdzić nie 
zdołano. SPE] 

WIELKA KRADZIEŻ. F. Chil, za- 
mieszkały przy ul. Lubomirskich |. 9, 
zawiacomił policję, że dnia ro b. m. 
skradziono mu z tylnej kieszeni spo- 
dni portfel z gotówką w kwocie 3.460 
zł. Nie jest wykluczone, że donoszący 
portfel zgubił 1 

ZAGINĘŁA. Anna Swobodzian, za 
mieszkała przy ul. Zadwórzańskiej 12, 
zgłosiła w policji, że 8-letnia córka jej, 
Irena, wyszła onegdaj do szkoły i do- 
tychczas do domu nie wróciła. Za za- 
ginioną wszczęto poszukiwania. 

POKĄSANY PRZEZ PSA. Jan Pe- 
tryszyn, zam. przy drodze Sichowskiej 
24, pokąsany został przez psa, stano- 
wiącego własność Józefa Mazurka, za- 
mieszkalego w cegielni przy ul. Si- 
chowskiej. mi 


NAPAD. Stanisława Panasiewicz, za» 
mieszkała przy ul. Źródlanej 7, napa- 
dnięta została onegdaj przez dozorcę 
tej realności Marcichowa, który wspól- 
nie ze swą żoną, pobił ją śrubą żelazną 
po głowie oraz zniszczył jej płaszcz, 
wartości 150 zł, Pogotowie ratunkowe 
po zaopatrzeniu Panasiewiczowej, po- 
zostawiło 14 opiece domowej. — Marja 
Cichocka, zam. przy ul. Zadwórzań- 
skiej ra, zgłosiła w policji, że mąż jej 
Franciszek, stale sie nad nią znęca, 
czyniąc to zawsze w stanie podpitym. 
Cichocka w obawie o życie, zmuszona 
jest uciekać z domu. 


MAGAZYN POŚCIELI R. Drza- 
ła, Lwów, Chorążczyzna $ obok kina 
„Apollo” poleca: Kołdry, materace, 
płótna oraz przerabia kołdry po 6 zł. 
— materace po 8 zł. 4217 


Z wydawnictw perjodycznych. 


z 


„Hutnik“ — miesięcznik organizacyj hut- 
niczych. Zeszyt 4 przedstawia się pod wglę- 
dem treści niezwykle bogato. w dziale techni- 
cznym pomieszczono dwadzieścia kilka głę- 
boko opracowanych fachowo artykułów. 
Również ciekawie przedstawia się dział go- 
spodarczy; bardzo bogatą jest statystyka o 
kilkudziesięciu notatkach i artykułach. Strona 
ilustracyjna bardzo dobra. 
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Raid automobilowy. 


Dnia 1o bm. o godzinie 7-mej 
rano wyruszył raid zorganizowany 
przez Małopolski Klub automobilowy. 
Trasa przechodziła przez Złoczów do 
Podhorzec, gdzie miała odbyć się pró- 
ba górska szybkości. Z powodu śli- 
"je szosy próba nie odbyła się i raid 
wyruszył w dalszą drogę prowadzącą 
przez Brody, Dubno-Równe do Łuc- 
ka, gdzie oczekiwali na raid członko- 
wie wołyńskiego Automobilklubu. 
Wołyński Automobilklub  zorganizo- 
wał pod Łuckiem próbę płaską <zyb- 
kości. 


Z uczestników raidu najlepszą 
szybkość uzyskał p. Waydowski na 
Fiat 525 (1 klm. w 48 sekundach ze 
startu stojącego). W Łucku podejmo- 
wał Automobilklub wołyński ucze- 
stników raidu ze staropolską Kresom 
właściwą gościnnością. 


Dnia rr bm. wyruszył raid z 
Łucka o godzinie 7-mej rano. Ucze- 
stnicy udali się na próbę hamulcową, 
poczem wyruszyli w dalszą drogę. 
Trasa prowadziła przez Kowel - 
Mokrany, Włodawę, Rejowiec, kra 
snystaw, Zamość, Tomaszów, Rawę 
Ruską do Lwowa. 


Ze zgłoszonych 9-ciu maszyn 8 
maszyn zjawiło się na starcie, a mia- 
nowicie: 1) p. Stokalski na Chryzle- 
rze, 2) p. Liptay na Bugatti, 3) p- 
Waydowski na Fiat $25, 5) p. Mar- 
gulies na Lancia VII, 6) p. Ś Giażlski 
na Cottin, 7) p. patr na Delage, 8) 
p. Łępkowski na Lancia VIII, 9) p. 
Sommerstein na Buick. 


P. Liptay na Bugattim wycofał się 
z raidu w drugim dniu z powodu 
złamania resoru. Osiągnięte wyniki 
przedstawiają się następująco: 


I miejsce p. Margulies na Lancia 


vii. 


Ii miejsce p. Łępkowski na Lancia 
VIII. 


Najlepszy czas dnia na próbie pła- 
skiej osiągnął p. Waydowski na Fiat 
525. Najmniejsze procentowe odchyle- 
nie od Średniej szybkości p. Stojowski 
na Cottin. Najlepszy na próbie ha- 


mulcowej był p. Margulies na Lancia 
VII. 


GAZETA LWOWSKA z dnia NAŃ EŃ ZZ ZP AE maja 1930. 


Prace ekspedycji archeologicznej papieskiego 
Instytutu biblijnego. 


del 


otrzymał na- 


Donoszą z Citta Vaticano: 
„Osservatore Romano“ 
stępujące dane, dotyczące wykopalisk, 
prowadzonych przez ekspedycję ar- 
cheologiczną Papieskiego Instytutu Bı- 
blijnego, pod kierunkiem Ojca Jezuity 
Aleksego Mallon, w okolicy Morza 
Martwego w Transjordanji. Wykopali- 
ska, niezmiernie interesujące, dotyczą 
jednego z miast słynnego Pentapolisu, 
a prawdopodobnie nawet znanego Z 
Biblji miasta Sodomy. GHHleziono do- 
tąd na przestrzeni 1.500 m. kw. cały 
szereg fundamentów domostw oraz 


magazyny podziemne, w których prze- 


| 


chowywano zboże: tylko w rzadkich 


| wypadkach mury fundamentów wzno- 


szą się ponad metr wysokości. Wszyst- 
kie dane pozytywne pozwalają twier- 
dzić — powiada O. Mallon, że ruiny 
Teleilat Ghassul pochodzą z przed 
3.000 lat przed Chr. Miasto uległo zni- 
szczeniu około 20 wieku przed naszą 
erą i nie było odbudowane. Trudno 
ustalić ile wieków istniało to miasto, 
ale przypuszczalnie nie mniej niż dzie- 
sięć wieków. Wogóle na pobrzeżu Mo- 
rza Martwego jedynie te ruiny pozwa- 
lają na przypuszczenie, że chodzi tu o 
biblijne Sodomę i Gomorę. 


Parowiec oceanowy zawraca dla ratowania psa. 


Parowiec towarowy Tow. 
wiózł — jak donoszą do londyńskiego 
„TIimesa” — niedawno pewną liczbę 
cennych ogarów z Liverpoolu do 
Bombaju w Indjach. 
Gdy parowiec znajdował się na 
Oceanie Atlantyckim, przecinając Za- 
tokę Biskajską, zauważono, że jeden 
z tych psów uwiązany na rufie, znikł 
nagle. Pozostawiona na sznurze obro- 
ża świadczyła, że pies wyślizgnął z niej 
łeb i skoczył, czy też wpadł, przy ko- 
łysaniu się okrętu do morza. 
Dowiedziawszy się o tem, kapitan 
A. D. Turton kazał natychmiast za- 


wrócić parowiec, choć już pół godzi- 


Clan | 


ny minęło od chwili 
zniknięcia psa, I zarządzić poszukiwa- 
nia mniej więcej w tem miejscu, w któ 
rem ogar zginął, poszukiwania te jed- 
nak iy bezowocne. Zawrócono więc 
z powrotem, gdy nagle spostrzeżono 


spostrzeżenia 


psa, płynącego niedaleko przed parow- 
cem. 

Spuszczono więc na morze łódź ra- 
tunkową i wciąg znięto do niej biedne 
zwierzę zupełnie już wyczerpane, gdyż 
przeszło godzinę znajdowało się w mo- 
rzu. 

Starannie 


wszakże pielęgnowany 


| ogar odzyskał wkrótce siły. 


Oryginał dyplomu Kopernika w Ferrarze. 


Adwokat hr. Ronchi ogłosił tekst 
dyplomu Mikołaja Kopernika, odnale- 
zionego przezeń w archiwum notarju- 
szy duchownych miasta Ferrary, Doku- 
ment ten, zredagowany w języku ła- 
cińskim, ma w przekładzie brzmienie 
następujące: 

„1503. Ostatniego dnia miesiąca 
maja w Ferrarze, w "Pałacu Biskupim 
pod portykiem degli horti, w obecności 
świadków Imć Pana Jana Andrzeja de 
Lazzari, sycylijczyka z Palermo, Jego 
Magnificencji Rektora Fakultetu pra- 
wa na Uniwersytecie w Ferracze (e = 
Pana Bartłomieja de Silvestri, obywatela 
i notarjusza + Ferrary i Ludw:ka Bal- 


c«ssari'ego, © ywatela Ferrary 1 pedla 
Uniwersytetu miejscowego oraz in- 
nych, czcigodny i uczony mąż Mikołaj 
Kopernik z Prus, Kanonik Warmiński 
i Scholastyk Kościoła Św. Krzyża we 
Wrocławiu, który studjował w Bolonji 
i w Padwie, otrzymał dyplom prawa 
kanonicznego oraz złożył doktorat, za- 
aprobowany pełnią głosów, po wysłu- 
chaniu Superintendenta 
Jerzego (Priscianusa). 
Promotorami byli Filip Bardella i 
Antoni Leto, który ofiarował Koperni- 
kowi odznaki obywatela Ferrary. Akt 


Wikarjusza 


a | spisał notarjusz Tomasz Meleghino". 
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„Halka“ w ARIE CZ Non wd oe (GG erid 


Donoszą z Pragi: Przedstawienie 
„Halki“ w Teatrze Narodowym” stało 
się — jak już donosiliśmy — wielką 
manifestacją doborowych sfer spole- 
czeństwa praskiego dla polskiej kultury 
muzycznej. Salę teatru wypełniła pO 
brzegi publiczność z przedstawicielami 
kierowniczych sfer na czele. Wśród o- 
becnych byli ministrowie: spraw WŚ 
wnętrznych, sprawiedliwości, poczt i 
telegr., aprowizacji, spraw wojsk., kie- 
rownik min. spraw zagranicznych» 
przedstawiciele świata kulturalnego: 
naukowego i politycznego. Przedsta” 
wienie przerywane było w pewnyc 
momentach hucznemi oklaskami, nie” 
zwyklemi, jak na stosunki tutejsze. 
Scena została zasypana powodzią kwia- 
tów i wieńców, któremi publiczność 
praska manifestowała swe uznanie dla 
gości polskich — p, Lipowskiej i pp 
Dal życkiezo, Gał ębiowskiego i Mosso- 
czego. Po przedstawieniu wydał Zwią: 
zek solistów uroczysty bankiet na cześć 
artystów polskich, w którym wziął u- 
dział poseł polski w Pradze, dr. Grzy* 
bowski z małżonką oraz ministef 
pełnomocny Maxa, 


Co usijszyriy przez 
radjo ? 


Poniedziałek, 12 maja. 


LWÓW (385). Godz. 17.45: Transmisja 
muzyki lekkiej z „Gastronomji* w Warsza- 
wie. — 18.45: Transmisja z Krakowa: Odczyt 


pt. „O ochronie przyrody“, wygłosi dr. J- 
Fudakowski. — 19.10: Rozmaitości, komuni” 
katy oraz koncert z płyt gramofonowych. — 
19.58: Transmisja sygnału czasu z Obserwa* 
terjum Astronomicznego w Warszawie i hej: 
Je z wieży Marjackiej w Krakowie. = 

3.95: Transmisja z Warszawy:  Pogadanka 
n:uzyczna. — 20.30: Koncert międzynarodo- 
wv — transmisja z Budapesztu do Warsza” 
wy, Wiednia, Berlina, Pragi, Zagrzebia, Bel- 
gradu — transm. z Warszawy. — 22.00: Felje- 
ton pt.: „Gody w puszczy”, wygł. p. Jan 
Marchlewski — transm. z Krakowa. — 22.15: 
Transmisja komunikatów z Warszawy. — 
23.00—24.00: Transmisja muzyki salonowel 
z „Oazy“ w Warszawie. 

Wtorek, 13 maja. 
LWÓW G 85). Godz. 11.58: Sygnał czasu 


i hejnał z wieży Marjackiej. — 12.05: Kon* 
cert z płyt gramofonowych. — 13.00: Przer- 
wa. — 17.45: Transm. koncertu popołudnio- 


wego z Warszawy. Orkiestra P. R. — 18.45: 
Rozmaitości, komunikaty oraz koncert z plyt 
gramofonowych. — 19.20: Transmisja z Kra- 
kowa: Feljeton pt.: „Jarmark świętojurski we 
Lwowie", wygł. p. M. Janoszanka. — 19.50: 
Trasmisja z opery poznańskiej — po operze 
komunikaty z Warszawy. 


Ogłoszenia urzędowe. 
AMORTYZACJE. 


Nc. I. 1290/30. Umorzenie weksła. Na 
wniosek Aleksandra Orkisza w Zakopanem za- 
rządza się postępowanie celem umorzenia ni- 
żej oznaczonych weksli, które miały zaginąć. 
Wzywa się posiadacza tych weksli aby do 27 
czerwca 1930 przedłożył je tutejszemu Sądowi 
wrazie bowiem przeciwnym uzna Sąd weksle te 
za umorzone; 1) weksel na go zł. wystawiony 
przez Karola Dawidka, żyrowany przez Anto- 
ninę Żbik i Aleksandra Orkisza, płatny 19 mar- 
ca 1930 już protestowany, .2) weksel na 100 
zł. wystawiony przez inżyniera Zygmunta Fe- 
dorskiego żyrowany przez Władysława Klo- 
sowskiego i Aleksandra Orkisza płatny 27 
kwietnia 1930; 3) weksel na 200 zł. wystawiony 
przez inżyniera Zygmunta Fedorskiego żyro- 
wany przez Władysława Kłosowskiego i Alek- 


sandra Orkisza płatny 27 kwietnia 1930. 4577 
Sąd powiatowy. 
Nowy Targ, r maja 1930. 
LICYTACJE. 
E. III. 1698 29/5. Edykt licytacyjny oraz 
wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. Na 
wniosek Joanny Woźniczkowej, właścicielki 


realności w Zagrobeli strony egzekwując:j ud- 
będzie się dnia 25 czerwca 1930 o godz. 12 
przedpoł. w biurze Nr. 32 na zasadzie ninicj- 
szem zatwierdzonych warunków licytacja na- 
stępujących realności: księga grunt. gm. kat. 
Zagrobela whl. 1/4 część realności whl. 881 
pbud. lkar. 56 z domem parterowym muro- 
wanym pgrt lkat. 41/2 wartość szacunkowa 
wraz z przynależ. 4749 zł. 82 gr. najniższa 
oferta 2374 zł. 91 gr. Poniżej najniższej oferty 
sprzedaż nie nastąpi. 4581 
Sąd powiatowy, Oddział III. 
"A dnia 29 marca 1930. 


766/28. Edykt. Dnia s lutego 1930 Sąd 
JAR i wdrożył przymusową licytację E. 
Us realności składającej się z parceli budo- 
wlanej Io1l2, 1/3 części parcel gruntowych 
577, 576, $08l1, %6 części s19, 633/2 i całej 
507/2 objętych wyk. hip. 301 gm. kat. Hucisko 
brodzkie przeciw Samuelowi Papernikowi celem 


ściągnięcia wykonalnej wierzkytelności w kw. 
362 zł42 gr. zpn. Powiatowej Kasy Chorych 
w Brodach i w kw. 3.600 zł, Markusa Korna 
w Brodach. Wzywa się wszystkie te osoby, 
które roszczą sobie rzeczowe prawa do po- 
wyższej nieruchomości zlicytować się mającej 
aby swe prawa i roszczenia zgłosiły w podpi- 
sanym Sądzie w przeciągu 30 dni od dnia tego 
ogłoszenia w gazecie w przeciwnym razie w 
icytacji uwzględnione nie zostaną. 4578 
Sąd powiatowy, Oddział I. 
aa dnia 8 maja 1930. 


E. 109/29/55. Edykt licytacyjny. Na żą- 
danie Dra Mieczysława Przeworskiego w Kra- 
kowie odbędzie się dnia 10 czerwca 1930, 
godz. 10 w tut. Sądzie biuro Nr. 8 licytacyjna 
sprzedaż a) 1/7 części majętności „Mchawa 3/4 
części" whl. 402. Wartość szacunkowa bez 
utrzymania ciężaru dożywocia w mocy wy- 
nosi 41.280 zł. 34 gr., zaś z utrzymaniem tego 
ciężaru w mocy 37.996 zł. o6 Bri b) 1/7 części 
majętności „Mchawa 1/4 część“ whl. 403. War- 
tość szacunkowa bez utrzymania ciężaru do- 
żywocia w mocy wynosi 12.52$ zł. 77 gr, z 

utrzymaniem zaś tego ciężaru 11.454 zł. 32 gr. 
Najniższa oferta co do whl. 402 wynosi 25.330 
zł, 70 gr.; zaś co do whl. 403 — 7.636 zł. 
20 gr. Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi. Warunki licytacyjne i dokumenta 
można przejrzeć w tut. Sądzie biuro Nr. 27. 

Sąd okręgowy, Wydział I, 2. 
Sanok, 28 marca 1930. 4623 


E. 3442/29. Dnia 6 czerwca 1930 godz. 
9-ta w niżej wymienionym Sądzie biuro Nr. A 
odbędzie się licytacja całej realności whl. 
gm. Szeszory, stanowiących rolę, M i 
dom mieszkalny. oszącowany na 2.103 zło 75, 
gr. Najniższa oferta wynosi 1.402 zł. 50 gr., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie nastąpi. 4627 
Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kosów, dnia 19 kwietnia 1930. 


E. 1363 30/5. Edykt licytacyjny. W Sądzie 
tutejszym odbędzie się dnia 16 czerwca 1930 
godzina 9 rano licytacja realności wiejskiej 
whl. r416 gminy Dobraczyn. ocenionej na 
3621 zł. 45 gr. Najniższa oferta wynosi 2414 
zł. 30 gr., poniżej której sprzedaż nie nastąpi. 
Sąd powiatowy, Oddział II. 


Sokal, dnia 28 kwietnia 1930. 4632 


E. 390/29/23. Edykt licytacyjny. Dnia 11 
czerwca 1930 o godzinie 9 przedpołudniem Ww 
tut. Sądzie sala Nr. ro odbędzie się publiczna 


sprzedaż całej realności lwh. 88 ks. gr. gm. 
kat. Lubomierz zobowiązanego Stanisława 
Złydacha własnej. Nieruchomość ta osząco- 


waną została na 5650 zł, najniższa oferta 
3766 zł. 66 gr., poniżej której sprzedaż nie 
nastąpi. 4631 
Sąd powiatowy. Oddział I. 
Mszana dolna. dnia 9 maja 1930. 


E. 3343/29/4. Na żądanie Joela Blumen- 
stocka w Myślenicach odbędzie się 5 czerwca 
1930 w Sądzie niżej podpisanym w biurze 
Nr. 14 o godzinie 9 przedpoł.  licytacyjna 
sprzedaż realności lwh. 315 gminy Sieprow 
składającej się z budynków i gruntów. Real- 
ność ta oszacowana jest na 12466 zł. Najniż- 
sza cena kupna tej realności wynosi 8310 zł. 67 

, poniżej której to ceny sprzedaż nie przyj- 
A do skutku. Bliższe wiadomości i odno- 
szące się do tej nieruchomości dokumenta 
może każdy mający chęć kupna przejrzeć w 
godzinach a w podpisanym Sądzie 
w biurze Nr. 4634 

Sąd M. Oddział III. 

Wieliczka, dnia 3 maja 1930. 


E. 5403/29. Edykt licytacyjny. Dnia rı 
czerwca 1930 o godz. 9 odbędzie się w pod- 
pisanym Sądzie sala Nr. 68 licytacja na nastę- 
pującej realności: lwh. 975 obszaru 539 m 
kwadr. wraz z domem murowanym i budyn- 
kiera drewnianym. Wartość szacunkowa 6481 
zł $2 gr. Najniższa oferta 3240 zł. 70 gr. 
Prawa, które stałvby na przeszkodzie powyż- 
szej licytacji, należy najpóźniej na terminie 
licytacyjnym przed rozpoczęciem licytacji w 
tym Sądzie zgłosić, w przeciwnym bowiem 
razie prawa te na niekorzyść wierzyciela w 
dobrej wierze w odniesieniu do tych realności 
zrealizowane by być nie mogłv. Zreszta od- 
syła się interesowanych do ddyktu licytacyj- 
nego, umieszczonego na tablicy sądowej. 

Sąd grodzki, Oddział IV. 
Nowy Sacz, dnia 25 kwietnia 1930. 4615 


ROZMAITE ORWTIESZCZENIA. 


Tab. I. 639/30. Edykt. Na wniosek Kamili 
z Gwoździowskich Wolnej zezwala się na 


wdrożenie postępowania celem umorzenia 
wpisanej w poz. I karty ciężarów — wykazu 
hipotecznego l. 49 ks. gr. gm. kat. Kraków 
XII. Półwsie wierzytelności, dla której wpis 
prawa zastawu opiewa: I v, 2 L. 30183 pod 18 
grudnia 1875. Na podstawie obligu z daty 
Kraków 15 grudnia 1875 wpisuje się prawo za- 
stawu dla sumy pożyczkowej sześćset złr. w. a. 
z 18% na rzecz Pinkusa Korala. 2) ad 1 L- 
29824 pod 13 listopada 1879. Notuje się egze- 
kucyjną sekwestrację dochodów niniejszej re- 
alności celem ściągnięcia prawa zastawu z pn. 
tu w poz. I wpisanego — i wzywa się edyktem 
tych, którzy do tej wierzytelności hipotecznej 
roszczą sobie pretensje, aby z pretensjami temi 
na'delej dy dnia 15 marca 1931 w Sądzi: okrę- 
gowym w Krakowie się zgłosili. 4491 
Sąd okręgowy, Wydział I, cywilny. 
Kraków, 17 lutego 1930. 


UPADŁOŚCI 


Sa I 2 41/30. Edykt ugodowy. Otwarcie 
postępowania ugodowego do majątku Izaka 
Freundlicha, kupca i właściciela sklepu galan- 
teryjnego w Brodach, niewpisanego w reje” 
sttze handlowym. Komisarz ugodowy Na- 
czelnik Sądu powiatowego Pan Juljusz Bęt- 
kowski w Brodach. Zarządca ugodowv Pan 
Ire Schlitten, kupiec w Brodach. "Audjencja do 
zawarcia ugody w Sądzie powiatowym w Bro- 
dach dnia 22 maja 1930 o godz. 9 przedpołudn. 
Czasokres do zgłoszenia wierzytelności do 1% 
maja 1930. 4636 

Sąd okręgowy, Wydział I, S. II. 


Złoczów, dnia r2 kwietnia 1930. 


Sa 41/30. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
stępowania ugodowego do majątku Marcina 
Czugały stolarza w Zakopanem. Komisarz ugo- 
dowy Krawczyński naczelnik Sądu powiatowe” 
go Nowym Targu. Zarządca ugodowy dr. Ko” 
walski adwokat w Zakopanem. Audjencja do 
zawarcia ugody w wymienionym Sądzie biuro 
Nr. 2 dnia 30 maja 1930 o godz. 11. Czasokres 
į do zgłoszenia wierzytelności do 30 maja 1930: 

Sąd powiatowy. 4576 

Nowy Targ, 19 kwietnia 1930. 


Sa 46/30. Otwarcie postępowania ugodo” 
wego do majątku Dory Nagel w Stanisławo” 
wie, Komisarz ugodowy 5. O. Stanisław Bern- 


mi 


a R. aś © 


m. OB R T o 


"Nr. 102 


Stein. Zarządca ugodowy Hersch Nachwalger 
W Stanisławowie. Audjencja do zawarcia ugody 
W wymienionym Sądzie dnia r maja 1930 go- 
dzina rr rano Nr. 59. Czasokres zgłoszeń wie- 
Tzytelności do 24 kwietnia 1930. 4528 
Sąd okręgowy. 
Stanisławów. 22 marca 1930. 


Sa 5730. Otwarcie postępowania ugodo- 


Wego do majątku Mosesa Biegeleisena Anny 
legeleisen w Stanisławowie. Komisarz ugodo- 
Wy 5. O. Stanisław Bernstein. Zarządca ugo- 


dowy Alberi Gelchrter urzędnik w Stanisła- 

Wowic. Audjcncja do zawarcia ugody w wy- 

Mienionym Sądzie dnia 13 maja 1930 godzina 

II rano Nr. 59. Czasokres zgłoszeń wierzytel- 

nosci do 6 maja 1930. 4529 
Sad okręgowy. 


Sranisławów. 29 marca 1930. 


Sa 61 30. Otwarcie postępowania ugodo- 
Wego do majątku Judy Neuwircha w Stanisła- 
Wowie, Komisarz ugodowy S. O. Stanisław 
Bernstein. Zarządca ugodowy Hersch Nachwal- 
ger w Stanisławowie. Audjencja do zawarcia u- 
Body w wymienionym Sadzie dnia 15 maja 
1930 godz, 11 rano Nr. $9. Czasokres zgłoszeń 
Wierzytelności do 6 maja 1930. 4530 

Sad okręgowy. 

Stanisławów. 29 marca 1930. 


Sa 62/30. Otwarcie postępowania ugodo- 
Wego do malatku Hindy Goldstein w Stanisła- 
Wowie, Komisarz uzodowv S. O. Stanisław 
Ernstein. Zarządca ugodowy Hersch Nach- 
walger w Stanisławowie. Audjencja do zawar- 
Cla ugody w wymienionym Sądzie dnia 15 
Maja 1930 godzina 11 rano Nr. 59. Czasokres 
zgłoszeń wierzytelności do 8 maja 1930. 4531 

Sad okręgowy. 

Stanisławów. 5 kwietnia 1930. 


Sa 65/30. Otwarcie postępowania ugodo- 
Wego do majątku Łazarza Aschera w Stanisła- 
Wowie. Komisarz ugodowy S. O. Stanisław 
Bernstein. Zarządca ugodowy Pinkas Derman 
W Stanisławowie. Audjencja do zawarcia ugody 
W wymienionym Sądzie dnia 15 maja 1930 
Bodzina ro rano Nr. $9. Czasokres zgłoszeń 
Wierzęcolnośgi do $ maja 1930. 4532 

Sąd okręgowy. 

Stanisławów. $ kwietnia 1930. 


Sa 64/30. Otwarcie postępowania ugodo- 
Wego do majątku Maksa Schindlera w Sta- 
nisłayowie. Komisarz ugodowy S. O. Stanisław 
ernstein. Zarządca ugodowy Albert Gelehrter 
Urzędnik w Stanisławowie. Audjencja do zawar- 
Ca ugody w wymienionym Sądzie dnia 15 
Maja r930 godzina rr rano Nr. 59. Czasokres 
Słoszeń wierzytelności do 8 maja 1930. 4533 

Sąd okręgowy. 
Stanisławów, 5 kwietnia 1930. 


Sa s2!30. Otwarcie postępowania ugodo- 
Wego do majątku Sali Weiss kupcowej w Boho- 
Todczanach. Komisarz ugodowy S. O. Stanis- 

aw Bernstein. Zarządca ugodowy Pinkas Ha- 

Er, kupiec w Bohorodczanach. Audjencja do 

zawarcia ugody w wymienionym Sądzie dnia 

E maja 1930 godzina ro rano Nr. 59. Czaso- 

res zgłoszeń wierzytelności do 13 maja 1930. 
Sąd okregowy. 


Stanisławów, 5 kwietnia 1930. 4534 


Sa 41/30. Zastanowienie postępowania u- 
Bodowego. Postępowanie ugodowe dłużnika A- 
Tona Harliga kupca w Delatynie zastanawia się 
Cofnięcie wniosku. 4587 

Sąd okręgowy. 

Stanisławów, 26 kwietnia 1930. 


Sa 17/30. Zatwierdzenie ugody. Zawartą 
Między dłużnikiem Władysławem  Lewakiem 
Kupcem towarów galanteryjnych w Stanisła- 
Wowie Sapierzyńska, a jego wierzycielami przy 
Audjencji dnia 20 marca 1930 ugodę zatwierdza 
wa 4559 

Sąd okręgowy. 

Stanisławów, 26 kwietnia 1930. 


Sa 57/29 Zatwierdzenie ugody. Zawartą 
Mędzv dłuż ókiem Szymonem  Gerstenem 
Kupcem w Sr.n'sławowie Sapierzyńska, a jego 
Wierzyciełami przy audjencji 16 stycznia 1930 
Upodę zatwierdza się. 4560 

Sąd okręgowy. 

Stanisławów. R marca 1930. 


Sa 67/30. Otwarcie postępowania ugodo- 
go do majatku Markusa Knolla kupca w 
umaczu. Komisarz ugodowy S. O. Stanisław 
M "= Zarządca ugodowy adw. dr. Jan 
kuch w Tlumaczu. Audjencja do zawarcia 
ody w wymienionym Sądzie dnia 22 maja 
ZR Rodzina Io rano Nr. t9. Czasokres zgło- 
ZEŃ wierzytelności do 15 maja -930. 4561 

Sąd okręgowy. 
Stanisławów, 12 kwietnia 1930. 


we 
Ti 


: Sa 72/30. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
powania ugodowego do majątku Rubina 
itzinzera w Monastaerzyskach. Komisarz u- 
Bodowy S, O. Stanisław Bernstein. Zarzadca u- 
owy dr. Herman Weinber adwokat w Mo- 
ASterzyskach. Audjencja do zawarcia ugody 
Wymienionym Sadzie dnia 22 maja 1930 
Bodziną 11 rano Nr. 59. Czasokres zgłoszeń 
ierzytelności do 15 maja 1930. 4562 
Sąd okręgowy. 
Stanisławów, 12 kwietnia 1930. 


We Sa 74/30. Otwarcie postępowania ugodo- 
RO do majatku Samuela Helfelda kupca w 
nhk S awowie. Komisarz ugodowy S. O. Sta- 
at Bernstein. Zarządca ugodowy Samuel 
A ieb kupiec w Stanisławowie. Audjencja do 
o „Cla ugody w wymienionym Sądzie dnia 
I M 1930 godzina ro rano Nr. 59. Czaso- 
tygo zgłoszeń wierzytelności do 22-go o. 
i 4563 
Ra. Sąd okręgowy. 
tanisławów, 18 kwietnia 1930. 


R 63/30. „Otwarcie postępowania ugodo- 
kepe, $° majątku Abrahama  Hirschhorna 
A w Ottynji. Komisarz ugodowy S. O. 


tanist i 
'aw Bernstein. Zarządca ugodowy Izrael 


(e ZA 


Gebiihrer. Audjencja do zawarcia ugody w wy- 
mienionym Sądzie dnia 30 maja 1930 godzina 
Io rano Nr. 59. Czasokres zgłoszeń wierzy- 
telności do 22 maja 1930. 4564 
Sąd okręgowy. 
Stanisławów, 18 kwietnia 1930. 


Sa. 22/30/8. Zastanawia się po myśli $ 56 
ust. r ord. ugod. postępowanie ugodowe otwar- 
te na wniosek dłużnika Arje Leblowitza kupca 
w Zatorze. 4527 

Sąd okręgowy, Wydział I. 

Wadowice, dnia 25 kwiutnia 1930 r. 


S. IV. 6/29/11. Krydatarjusze Aron 
Guttmann i Abo Guttmann z Oświęcimia. 
Otwarty ts. uchwałą z dnia 4 listopada 1929 do 
IV. S. 8/29ir konkurs do majątku dłużników 
zostaje z powodu braku pokrycia kosztów po- 
stępowania konkursowego po myśli $ r66 ust. 


2 ord. konk. zniesiony. 4568 
Sąd okręgowy, Wydziai I. 
Wadowice. dnia 13 marca 1930. 

5. 3/30. Edykt konkursowy. Otwarcie 


konkursu do majątku Leizora Badera w Roha- 
tynie. Komisarz konkursowy Karol Drozdowicz 
Naczelnik Sadu w Rohatynie. Zarządca ugo- 
dowy dr. Michał Babiuk w Rohatynie. Pierw- 
sze zgromadzenie wierzycieli w Sądzie w Ro- 
hatynie dnia 19 maja 1930 godz. 9 przedpo- 
łudniem. Czasokres zgłoszenia wierzytelności 
do ro czerwca 1930. Audjencja rozpoznawcza 


w tymże Sądzie 24 czerwca 1930. godz. 9 
przedpołudniem. 4582 
Sąd okręgowy. 

Brzeżany, 5 maja 1930. 
Sa 11/30. Cofnięcie wniosku. Otwarte 


uchwałą tut. Sądu z 23 stycznia 1930 Sa 11/30 
postępowanie ugodowe dłużnika Leizora Ba- 
dera w Rohatynie zastanawia się. 4583 
Sąd okręgowy. 
Brzczany 5 maja 1930. 


Sa 12/30. Cofnięcie wniosku ugodowego. 
W sprawie ugodowej Józefa Wachtla kupca w 
Rohatynie zastanawia się postępowanie ugo- 
dowe wdrożone tus. uchwałą z 25 stycznia 
1930 Sa 12/30. 4584 
Sąd okręgowy. 
Brzeżany, 2 maja 1930. 


Sa 40/30. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
stępowania ugodowego do majątku Dawida 
Druckera w Bołszowcach. Komisarz ugodowy 
Michał Krauz Naczelnik Sądu w Bołszowcach. 
Zarządca ugodowy dr. Seweryn Daniłowicz w 
Bołszowcach. Audjencja do ugody w Sądzie 
w Bołszowcach 13 czerwca 1930 godz. 9 przed- 
poł. Czasokres zgłoszeni: wierzytelności: do 6 
czerwca 1930. 4585 

Sąd okręgowy. 

Brzeżany. 2 maja 1930. 


Sa 41/30. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
stępowania do majątku Eisiga Teichberga w 
Bołszowcach. Komisarz ugodowy Michał Krauz 
Naczelnik Sądu w Balszowcach. Zarządca u- 
godowy dr. Mieczysław Białoskórski w Bol- 
szowcach. Audjencja do ugody w Sądzie w 
Bołszowcach 16 czerwca 1930 godz. 9 przed- 
południem. Czasokres zgłoszenia  wierzytel- 
ności do 9 czerwca 1930. 4586 

Sąd okręgowy. 

Brzeżany, 5 maja 1930. 


Sa 42/30. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
Stępowania ugodowego do majątku Józefa Ja- 
kóba i Izraela Steluberzów w Brzeżanach. Ko- 
misarz ugodowy Wilhełm Tadanier sędzia okrę 
gowy w Brzeżanach Zarządca ugodowy dr. 
Adolf Schiissel w Brzeżanach. Audjencja do za- 
warcia ugody w wymienionym Sądzie biuro 
Nr. 87 dnia 16 czerwca 1930. godz. 9 przed- 
południem. Czasokres zgłoszenia wierzytelności 
do 9 czerwca 1930. 4537 

Sąd okręgowy. 

Brzeżany, $ maja 1930. 


Sa 1/30/23. Sprawa ugodowa do majątku 
Eisiga Blaustcina kupca w Kołomyji. Ponowną 
audjencję ugodową wyznacza się na 22 maja 
1930 godz. 1o rano biuro 73. 4588 

Sąd okręgowy. 

Kołomyja, 6 maj1 1930. 


S. I. rol3o/1. Edykt konkursowy. Otwar- 
ci: konkursu do majatku Jana Bojczuka kup- 
ca i właśc. realn. w Krakowie Czarnowiejska 
20. Komisarz konkursowy sędzia Sądu okręgo- 
wego w Krakowie Kolbuszewski. Zarządca ma- 
sy dr. Karol Bunsch adw. w Krakowie Re- 
toryka 15. Pierwsze zgromadzenie wierzycieli 
w powyż wymienionym Sądzie biuro Nr. 52 
dnia 1o kwietnia 1930 r. godz. 11/, popoł. 
Czasokres do zgłoszenia wierzytelności do 25 
kwietnia br. Audjencja rozpoznawcza w tym- 
że Sądzie dnia 8 maja 1930 r. o godz. 11/4 
popołudn. 4590 

Sąd okręgowy. Wydział I. cyw. 

Kraków, 25 marca 1930 r, 


Sa I. 68/30/3. Otwarcie postępowania u- 
godowego do majątku Mali Kleinberger kup- 
cowej w Targowisku p. Kłaj, Komisarz ugo- 
dowy Sędzia Sądu okręgowego w Krakowie 
Kolbuszewski. Zarządca ugodowy dr. Tadeusz 
Wimmer adw. w Niepołomicach. Audjencja do 
zawarcia ugody w wymienionym Sądzie biuro 
Nr. 58 1 maja 1930 r. o godz. 93% rano. Cza- 
sokres do zgłoszenia wierzytelności do 24 
kwietnia br. 4591 

Sąd okręgowy, Wydział I. cyw. 

Kraków, 22 marca 1930 r. 


„ Sa 14/30/17. Postępowanie ugodowe dłuż- 
nika Hermana Mehra we Lwowie otwarte tus. 
uchwałą z 17 stycznia 1930 zastanawia się. 

Sąd okręgowy, Wydział III, 


Lwów, to marca 1930. 4603 


Sa s2l30/tr9. W sprawie ugodowej Fabryki 
Konserw Zygmunta Ruckera S$. A. we Lwowie 
odroczono audjencję na 23 maja 1930, godzina 
12 sala 22. 4604 

Sad okregowy. 

Lwów. 29 kwietniarg30. 


SONS E dlria 14 IAB sa: 


Sa 96/30/7. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
stępowania ugodowego do majątku Wilhelma 
Reissa kupca we Lwowie ul. Grodecka 38. 
Komisarz ugodowy Dawid Terkel S. O, Sądu 
okręgowego we Lwowie. Zarządca ugodowy 
Salomon Bilbel kupiec we Lwowie, Kościszki 
2 Audjencja do zawarcia ugody w wymie- 
nionym Sądzie biuro Nr. 22 dnia 25 
czerwca 1930 o godz. 11!/4 przedpoł. Czasokres 
do zgłoszenia wierzytelności do xo czerwca 
1930. 4605 

Sąd okręgowy. 

Lwów, dnia 8 maja 1930. 


Sa 91j30/11. W sprawie ugodowej Karola 
Friedla właściciela zakładu fryzjerskiego Karola 
we Lwowie zwalnia się adwokata dra Henryka 
Schaffa we Lwowie z czynności zarządcy u- 
godowego a w jego miejsce ustanawia się za- 
rządcą Emanuela Briicka kupca we Lwowie. 

Sąd okręgowy. 


Lwów, dnia 8 maja 1930. 4606 


Sa 63/29/24. Postępowanie ugodowe dłuż- 
niczki Składnicy Kółek rolniczych Stow. 
spółdz. z ogr. odp. w Krzyżowie ukończone. 
Ugoda sądownie zatwierdzona. 4607 

Sad okręgowy. 

Rzeszów, dnia 18 kwietnia 1930. 


Sa 76/29/16. Zakończenie postępowania u- 
godowego. Postępowanie ugodowe dłużnika 
Seliga Tauba w Tarnowie jest zakończone. 

Sad okręgowy, Wydział 1. 

Tarqów, 24 lutego 1930. 4609 

Sa 77/29/21. Zatwierdzenie ugody. Za- 
twierdza się ugodę zawartą na audjencji ugo- 
dowej dnia 11 grudnia 1929 między  dłużni- 
kiem Mojżeszem Kleinmanem kupcem w 
Wielopolu skrzyńskiem a jego wierzycielami. 

Sad okręgowy, Wydział I. 


Tarnów, 25 stycznia 1930. 4610 


Sa 13/30/15. Zastanawia się po myśli $ 

56 ust. 1 ord. ugod. postępowanie ugodowe 

otwarte na wniosek dłużnika Wilhelma 

Ckestka zegarmistrza w Kętach. 4611 
Sąd okręgowy, Wydział I. 
Wadowice, dnia 9 kwietnia 1930. 


Sa I. 19/30/10. Zastanawia się po myśli $ 
$6 ust. 1 ord. ugod. postępowanie ugodowe o- 
twarte na wniosek dłużniczki Ryfki Mandel- 
baum kupcowej w Zatorze — skoro dłużnicz= 
ka na audjencji ugodowej odbytej w Sądzie po- 
wiatowym w Zatorze dnia 27 marca 1930 nie 
stanęła ($ 37 ord. ug.). 4612 

Sad okręgowy. Wydział I. 
Wadowice, dnia 25 kwietnia 1930. 


Sa I. 3/30!16. Zastanawia się po myśli $ 
$6€ ust. 1 ord. ugod, postępowanie ugodowe 
otwarte na wniosek dłużnika Samuela Hers- 
sasa kupca w Andrychowie — skoro dłużnik 
na audjencji ugodowej odbytej w Sądzie po- 
wiatowym w Andrychowie dnia ro kwietnia 
1930 nie stanął ($ 37 ord. ug.). 4613 

Sąd okręgowy, Wydział I. 

Wadowice, dnia 25 kwietnia 1930. 

ANONS 2 


ZMARŁEGO 

T. 94/30. Eustachy Dragan, urodzony 
1893 w Soposzynie, jako żołnierz austrjacki 
zaginął, Celem uznania go za zmarłego wzy- 
wa się, aby do pół roku od dnia ogłoszenia 


udzielono wiadomości o nim Sądowi. 3473 
Sąd okręgowy. 
Lwów, 12 marca 1930. 

T. 614/29. Mikołaj Spodar, urodzony 


1890 w Małkowicach, jako żołnierz austrjacki 
zaginął, Celem uznania go za zmarłego wzy- 
wa się, aby do pół roku od dnia ogłoszenia 
udzielono wiadomości o nim Sądowi. 3474 
Sąd okręgowy. 
Lwów, dnia 19 marca 1930. 


T. 88/30. Michał Nieczypor, urodzony 
1889 w Łankach małych, jako żołnierz au- 
strjacki zaginął. Celem uznania go za zmar- 
łego wzywa się, aby do pół roku od dnia 
ogłoszenia udzielono wiadomości o nim Są- 
dowi. 3475 

Sąd okręgowy. 

Lwów, 19 marca 1930. 


T. 55/29. Grzegorz Borowski, urodzony 
1881 w Mogilnicy, jako żołnierz austrjacki 
zaginął. Celem uznania go za zmarłego wzywa 
się, aby do pół roku od dnia ogłoszenia udzie- 
lono wiadomości o nim Sądowi. 3476 

Sąd okręgowy. 

Lwów, 18 marca 1930. 


T. 910/28. Marja Wiktorja z Wójcików 
Jednoróg urodzona 1878 w Rozwadowie za- 
mieszkała w Kałuszu wyjechawszy 1904 roku, 
ostatnia wiadomość dała o sobie roku 1912 z 
Ameryki. Celem uznania ją zmarłą uwiadomić 
Sąd albo kuratora dra Ingbera w Stanisławowie 
o zaginionym do 1 roku. 4515 

Sąd okręgowy. 

Stanisławów, 5 kwietnia 1929. 


T. 76/29. Leon Rozenfeld ur. ro kwiet- 
nia 1891 w Zadnieszówce p. Podwołoczyska 
powołany w czasie ogólnei mobilizacji do woj- 
ska austrjackiego przy 15 p. p. został ranny 
w 1914 i miał umrzeć. Na prośbę matki Ryf- 
ki wdraża się postępowanie celem uznania za 
zmarłego i wzywa się ażeby do 6 miesięcy za- 
wiadomiono Sąd lub kuratora adwokata dr. 
Csillika w Tarnopolu o zaginionym. 3915 

Sąd okręgowy, Wydział V. 

Tarnopol, dnia 23 lipca 1929. 


T. 121/29. Piotr Bodio syn Pawła i Kry- 
styny, urodzony 13 lipca w roku 1884 w Bo- 
nowie w czasie wojny Światowej zaginął, Wzy- 
wa się by do pół roku od ogłoszenia udzielono 
wiadomości o zaginionym Sądowi lub kurato- 
rowi drowi Mantlowi adwokatowi w Prze- 
myślu. 4000 

Sąd okręgowy. 

Przemyśl. 25 listopada 1929. 


T. IV. 135/29:6. Edykt. józef Dyrda syn 
Jana i Anny urodzony 25 listopada 1877 i za- 
mieszkały w Kojszówce wyjechał w roku 1905 
do Ameryki do Blue Island Illinois obok Chi- 
cago skąd ostatnią wiadomość o sobie dał w 
roku 1909. Wdrażając postępowanie celem u- 
znania go za zmarłego wzywa się aby uwiado- 
miono Sąd w Wadowicach o zaginionym do 
r roku od ogłoszenia, poczem Sąd na ponow- 
ny wniosek orzeknie ostatecznie. 3920 

Sąd okręgowy, Wydział I. 

Wadowice, dnia 7 marca 1930. 


T. I. 23/30/4. Edykt. Michał Marszałek syn 
Wojciecha i Anny urodzony 11 września 1887 
zamieszkały w Żabnicy żołnierz 16 pułku o- 
brony kraj. b. armji austr. zaginął na wojnie 
światowej z końcem roku r9r4 bez wieści. 
Wdrażająac postępowanie celem uznania go za 
zmarłego wzywa się aby uwiadomiono Sąd w 
Wadowicach o zaginionym do 6 miesięcy od 
ogłoszenia, poczem Sąd na ponowny wniosek 
orzeknie ostatecznie. 3921 

Sąd okręgowy, Wydział I. 

Wadowice, dnia 28 lutego 1930. 


T. I. 31/30/4. Edykt. Franciszek Góralik 
syn Daniela i Marji urodzony 17 sierpnia 
1889 i zamieszkały w Bysinie żołnierz 56 p. p. 
b. armji austr. walcząc na froncie rosyjskim 
dostał się do niewoli w roku 1915 skąd ostat- 
nią wiadomość o sobie dał w roku 1916. Wdra- 
żając postępowanie, celem uznania go za 
zmariego, wzywa się aby uwiadomiono Sąd 
w Wadowicach o zaginionym do 6 miesięcy od 
ogłoszenia, poczem Sąd na ponowny wniosek 
orzeknie ostatecznie. 3922 

Sąd okręgowy, Wydział I. 

Wadowice, dnia 7 marca 1930. 


T. 287/29. Jan Wichański urodzony 20 
kwietnia 1880 w Baligrodzie powiat Lisko za- 
ginął od roku 1914 jako oficer austrjacki na 
wojnie światowej.  Wdrażając postępowanie 
celem uznania go za zmarłego wzywa się aby 
o zaginionym uwiadomiono do 6 miesięcy Sąd 
lub kuratora adw. dra Strusiewicza w Zło- 
czowie. 3929 

Sąd okręgowy. 

Złoczów, 30 stycznia 1930. 


T. 287/29. Mikołaj Fajczak syn Michała 
rodem z Turzego, rolnik w roku 1915 powo- 
łany został do wojska i brał udział w wojnie 
światowej najpierw służąc przy 77 p. p. a na- 
stępnie przy czeskim pułku walczył w roku 
1916 na froncie rosyjskim, gdzie miał zginąć. 
Zachodzi zatem domniemanie, że nie żyje. Wy- 
daje się przeto ogólne wezwanie aby udzielono 
sądowi o powyż wymienionym wiadomości. 
Sąd na ponowna prośbę po 6 miesiącach roz- 
strzygnie o uznaniu za zmarłego. 3938 

Sai Bie, owy, aMrdzi:” 

Sambor, dnia 2r stycznia 1930. 


T. IV. 93/29. Władysław Stepaniak uro- 
dzony 26 maja 1895 w Sieniawie pow. Prze- 
worsk, syn Jana i Karoliny Kamińskiej w 1915 
wcielony do 34 p. obr. kraj. b. armji austr. 
walczył na froncie rosyjskim. W czerwcu 1916 
w bitwie pod Kołkami nad Styrem zaginął. 
Wdrażając postępowanie celem uznania go za 
zmarłego wzywa się, aby zawiadomiono Sąd 
o zaginionym do sześciu miesięcy. 3950 

Sąd okręgowy. 

Rzeszów, dnia —25 listopada 1929. 


T. IV. 121/29. Wincenty Chmiel urodzony 
9 lipca 1893 w Niechobrzu pow. Rzeszów, 
syn Andrzeja i Marji, w 1915 został wcielony 
do nieznanego pułku b. armji austr. Brał u- 
dział w wojnie na froncie rosyjskim. Dostaw- 
szy się do niewoli zachorował i z końcem 
1917 miał umrzeć w szpitalu w gubernji Kur- 
skiej. Wdrażając postępowanie celem uznania 
go za zmarłego wzywa się, aby zawiadomiono 
Sąd o zaginionym do sześciu miesięcy. 3949 

Sąd okręgowy. 
Rzeszów, dnia 27 listopada 1929. 
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ZMIANA NAZWISK. 


LWOWSKI URZĄD WOJEWÓDZKI. 

L AC r2/nazw. 
OGŁOSZENIE 

Lerner Chiel, syn Mani, urodzony w So- 
kołowie dnia ro września 1888 roku, kupiec 
w Stuttgardzie wniósł prośbę o zezwolenie na 
zmianę nazwiska rodowego: „Lerner“ na na- 
zwisko „Feldmann“. 

Urząd Wojewódzki we Lwowie podaje 
powyższą prośbę do powszechnej wiadomości 
z nadmienieniem, że w myśl art. 4 ustawy z 
dnia 24 października r919 r. Dz. U. Rz. P. 
Nr. 88 poz. 478 wolno przeciw jej uwzględ- 
nieniu zgłosić sprzeciw do Urzędu Wojewódz- 
kiego we Lwowie w przeciągu dni 90 od dnia 
ogłoszenia w „Monitorze Polskim“, które 
równocześnie zarządza się. 4571 

ZA WOJEWODĘ: 
(—) Kwaśniewski w. r. 


= 


P-TA - 


LWOWSKI URŻĄD WOJEWÓDZKI. 
L. AC. zrą/nazw. ex 1930. 

We Lwowie, dnia 8 maja 1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Thauste!in Jonas, syn Reisli, urodzony w 
jerosławiu dnia 18 września 1884 roku, ku- 
piec w Berlinie wniósł prośbę o zezwolenie 
na zmianę nazwiska rodowego: ,,Thaustein* 
na nazwisko , Kalchheim“. 

Urząd Wojewódzki we Lwowie podaje po- 
wyższą prośbę do powszechnej wiadomości z 
nadmienieniem, że w myśl art. 4 ustawy z 
dnia 24 października r919 r. Dz. U. Rz. P. 
Nr. 88 poz. 478 wolno przeciw jej uwzględ- 
nieniu zgłosić sprzeciw do Urzędu Woje- 
wódzkiego we Lwowie w przeciągu dni 9c 
od dnia ogłoszenia w „Monitorze Polskim". 
które równocześnie zarządza się, 4614 

ZA WOJEWODĘ: 
(—) Kwaśniewski w. r. 
Naczelnik Wydziału. 
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Wiadomości sportowe. 
DZIEŃ P. Z. P. N. 


W dniu wczorajszym, roz:grane 
zostały wszystkie mecze na dochód 
P. Z. P. N-u. Spotkania iwowskie 


przyniosiy następujące wyniki: 
POGONŃ-LECHJA 2:1 (0:3). 

Zawody powyższe, do których 
Pogoń wystąpiła z kilkoma rezerwo- 
wemi stały na wysokim posie 1 
przyniosły zasiużone zwycięstwo Po- 
goni, dla której obie bramki zdobył 
Maurer. Punkt dla Lechji uzyskał 
Rusiecki. 

CZARNI-HASMONEA 9:1 (5:0). 

Wynik powyższy nie odpowiada 
prtzebiegowi gry. Hasmonea na tak 
wysokocyfrową klęskę nie zasłużyła. 
Bramki dla Czarnych zdobyli Koch 
(4), Maralski (3), Drzymała i Reymen. 
Honorową bramkę dla  Hasmonei 
zdobył Schleicher. 

Ukraina - Vis 2:1, Świteź - Biały 
Orzeł 5:2, Biali - AZS 2:1, Rekord- 
Zenit 2:2. 

WĘGRY - POLSKA 3:1. 

Przez cały czas zawodów lekka 
przewaga Węgier. Bramkę honorową 
dla Polski uzyskał Kozok w sx min. 
Sędziował p. Fuchs. 

NIEUDAŁY WYSTĘP WARSZAWY 
Reprezentacja Warszawy, która ro- 
zegrała zawody międzymiastowe w 
Niemczech, przegrała w sobotę z 
drużyną Lipską 3:1 i remisowała w 
dniu wczorajszym z Chemnitz 4:4. 

BIEG „WIEKU NOWEGO”. 
wygrała drużyna Pogoni, przed Czar- 
nymi i 40 p. p. jednostkowo zwy- 
ciężył Garncarz (Pogoń) przed Hna- 
tykiem (P). i Demkowskim (RKƏ). 
W biegu pań pierwsze miejsce zajęła 
Borkowecówna (Sokół II). 

BIEG „IL. KURJERA CODZ." 
przyniósł zwycięstwo  Kusocińskiemu 
(Warszawianka (2). Sawaryn  (Pog.- 
Lwów). 

MISTRZOSTWA W SIATKÓWCE. | 

Druga kolejka mistrzostw przy- 
niosła w rezultacie prowadzenie A. 
Z. $-owi, wskutek zwycięstwa nad 
Sokołem - Macierzy. 26:24. 

A. Z. S. -DROR 38:12. 

Zawody lekkoatletyczne rozegra- 
ne w dniu wczorajszym przyniosły 
zdecydowane zwycięstwo AZS-owi. 
SOKÓŁ - MACIERZ - DROR 36: 22. 

Mecz lekkoatletyczny | junjorów 
zakończył zwycięstwem Sokoła - Ma- 
cierzy. 


(Przedruk wzbroniony.) 


CHART PITT. 19) 


Krwawa północ. 


Autoryzowany wolny przekład 
z angielskiego. 

Poszli we trzech na wybrzeże. 

— Muszę jeszcze wrócić i łyknąć 
cośniecoś. jestem trochę zdenerwowa- 
ny. Muszę się uspokoić. [dziecie ze 
mną? 

— Do djabła! —  zaklął Dlugo- 
róg. — Czy nie lepiej byloby załatwić 
się wpierw z rzeczami? 

— Muszę się napić odrazu. Nie 
wytrzymam — mruknął Polak i znik- 
nal chwiejnym krokiem w ciemno- 
ściach. 

Kiedy powrócił, był już tak pija- 
ny, że tamci musieli go wnieść do 
łódki, bo niemógł się utrzymać na ne- 
gach. 

— Musimy uważać — zaśmiał się 
Siekierski. — Podnieśliby piekielny 
gwałt, gdyby zobaczyli, że uciekam. 

Łódka pomknęła prosto na „Wi- 
chra” i ukryła się w jego cieniu. 

— Chłopcy, pomóżcie m: wleżć 
na pokład — wymamrotał pijany. 
Znów nogi nie chcą mnie dźwigać. 
Szkoda, Że nie mogę się teraz napić. 


Eno a 


Ostatnie wiadomości 
giełdowe. 


GIEŁDA LWOWSKA. 
Lwów, 12 maja, 
Na Giełdzie pieniężnej kursy utrzymane, 
tendencja niejednolita, usposobienie spokojne. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Lwów, 12 maja. 
Na Giełdzie zbożowej kursy zniżkowe, 
tendencja niejednolita, usposobienie spokojne. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 10 maja 1930 


Dolary St. Zj. 6'90:05 Franki fr. 34 92:05 
Belgja 124:49:00 Holandja 358:90:00 
Kopenhaga 238'62'00 Londyn 43:33:76 
Nowy Jork 8'9u'08 Paryż 34:99:00 
Berlin 2128300 Bukareszt 0000 
Praga 264300 Szwajcarja 17262 00 
Sztokholm 2393500 Wiedeń 125'78:00 
Włochy 46:77:00 Gdańsk (of.) 17321 


pożyczka dolarowa 65:00 
dolarówka 78:00 


listy zastawne Banku Rolnego 94:00 
oblig. komun. Banku Gosp. Kraj. 94:00 
listy zastawne Banku Gosp. Kraj. 94:00 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 


Warszawa, 10 maja 1930 
Bank Dysk.  116:00 Modrzejów 13:25 
Bank Handi, 11800 Ostrowiec B. 62:50 
Zw. Sp. Zar. 7250 Starachowice 21-75 
Bank Polski 17150 Syndyk. roln. 10:00 
Dąbrowa 50:00 Zieleniewski 53:00 
Siła i światło 102:00 Zawiercie 10:50 
Spiess 101:00 Haberbusch 10950 
Warsz. cuk. 38'50 Borkowski 05:75 
Węgiel 53:50 Bank Małop. 27:00 
Cegielski 5000 Siersza d. 29:50 
Lilpop Rau 30'00 Rudzki 25:50 
Bank Zachod. 7300 Spirytus 21:50 
Firlej 35:00 Wysoka 235:29 


POPIERAJCIE 
L. O. P. P. 


HALLO! HALLO! 


Gdy już jesteście zdecydowani na 
kupno radjoodbiornika, a nie wie- 
cie jaki byłby dla Was Szanowni 
Czytelnicy najodpowiedniejszy 

najlepszy, to pozwalamy sobie 


i 
przypomnieć Wam, iż tylko 


TROJKA PHILIPYI 


(WSZECHŚWIATOWEJ MARKI) 


Trójka Philipsa posiada specjalnie staranny dobór części składowych, oraz wybór sze- 
matu dokładnie wypróbowanego, gwarantującego zupełnie pewne wyniki. Odbiornik ten 
posiada znakomitą selektywność, siłę i czystość głosu. Trójka Philipsa niema sobie rów- 


odbiorników, 


przewyższa wiele aparatów o większej ilości 


zw. złotej serji nast. A. 425, A. 409, 


Odbiornik ten można również stosować jako wzmacniacz 


muzyki z płyt gramofonowych. Odbiornik ten jest zmontowany w eleganckiej skrzynce 


metalowej (patrz rysunek). Cena za komplet według następującego kosztorysu: 


nik „Trójka Philipsa“, 


1 akumulator 4-volt. zł. 35.—, 1 baterja anodowa „Centra“ 


1 odbior- 


3 lampy Philipsa, 1 głośnik Philipsa nr. 2016, razem zł. 359.—, 


r20-volt. zł. 24.—, 1 para słu- 


chawek I-rzędn. jakości zł. 17.—, kompletny materjał na antenę z? ~8.—, razem zł. 450.—. 


CAŁA EUROPA NA GLOSNIK! 


Idealny ten komplet postanowiliśmy, celem udostępnienia szerokim warstwom społeczeń- 


stwa, sprzedać na nader dogodnych warunkach, 
kwocie zł. 


mówieniu należy wysłać pierwszą ratę w 


i opakowania zł. razem Zł. 60.— 


miesięcznych po zł. 45.—. 


Wyu== 


oraz ilustrowana broszura (wydawnictwo Philipsa), 


nych wśród 3- lampowych 
lamp. Trójka Philipsa ma zastosowane lampy t. 
oraz B. 443, głośnikowa. 


—. Pozostałą zaś sumę 
Do każdego odbiornika złączoną jest kilkuletnia gwarancja 


bo na 10 rat miesięcznych. Przy za- 
rozkładamy na 9 rat 


w której na 20 stronicach są 


szczegółowo podane wskazówki, dotyczące sposobu zakładania anteny i uruchomienia. 


Zamówienia na 


państwowych, oraz dla osób prywatnych zasługujących 


powyższych warunkach przyjmuje i wykonuje dla P. T. Urzędników 


na kredyt, do wszystkich 


miejscowości Rzeczypospolitej, firma „UNIWERSAL% we Lwowie, przy ul. Kołłątaja 
1-3. (tel. 74-80). (Za całość towaru w drodze firma odpowiada). Korzystajcie zatem z tak 
korzystnej oferty, tembardziej, że oferujemy Wam komplet znanej wszechświatowej sławy 


firmy Philipsa. 


Zwracamy uwagę na adres: 


UWAGA! Na żądanie sprzedajemy odbiornik bez akcesorji. 


È RADJOTECHNICZNE „ONIW£RSAL” LWÓW, KOŁŁĄTAJA 3. Telefon 74-80. 


45—, oraz za koszta przesyłki 


druk wzbroniony, JAGwajeysk wywindówali g. oa] ny rozlega die siiki eN PRE |. go na 
że obeszło się 


Towarzysze 
pokład tak ostrożnie, 
bez alarmu. 

— Wiecie co, przyszła mi dobra 
myśl — rzekł szeptem chłopak. 
Jack ma butelkę jakiegoś specjalnego 
trunku. Chowa ją w skrzyni na Boże 
Narodzenie. Ściągnę mu ją i pokrze- 
pimy się. 

Siekierski zniknął na czworakach 
w ciemnościach. Upływały minuty, a 
chłopiec jak nie wracał, tak nie wra- 
cał. 

Przyjaciele udali się na poszuki- 
wania i znaleźli go opartego o Ścianę 
kabiny z butelką przy ustach, niby 
niemowlę. 

-— Ty pijanico zatracony, to tak 
dotrzymujesz słowa? — zawołał Dłu- 
goróg i wyrwał tamtemu wigilijną 
flaszkę Jacka. 

Łyknął wielki haust, mlasnął war- 
gami i ia butelkę Małemu. 


Mh miana. Wicher” goto- 
wal się do podniesienia kotwicy. “Jack 
Ried! zrobił przegląd załogi i przeko- 
nał się, że szczęśliwym afem nie 
brakuje nikogo. 

Kapitan stał na mostku, podczas 
gdy jego jedyny oficer dozorował 
podniesienia kotwicy. Maszyny hucza- 
ły pod podkładem i na wszystkie stro- 


ny rozlegał się stuk kabestanów, gdyż 


i inne statki szykowały się do od- 
jazdu. 
„Wicher” wypłynął na morze i 


Jack poszedł zluzować kapitana. Miał 
jeszcze przed sobą godzinę służby, 
przykrą godzinę. Noc spędził na hu- 
lance na lądzie, radując się na konto 
pozbycia się znienawidzonego owczaąř- 
ka. Kierunek wiatru uległ zmianie i 
w powietrzu czuło się mróz, który 
szczypał coprawda w uszy, ale zato 
działał orzeźwiająco na zaspane oczy. 

W końcu godzina służby dobiegła 
kresu. Jack ustąpił mostku kapitano- 
Wi, a sam zeszedł nadół, do swojej ka- 
biny, Posta pił chwiejnym krokiem ku 
pryczy. 

Nagle zaklął. Było to straszne prze- 
kleństwo, wydarte z samego dna du- 
szy. Na pościeli leżał „Silkirk”, 

— Co ty tu robisz, do cholery? — 
ryknął oficer, porywając za kołnierz 
kuchcika. — Myślałem — skądżeś ty 
się wziął w mojem łóżku? 

Chłopak zamrugał powiekami. 

— Och, przypominam sobie, jak 
się to stało. Kucharz zamknął się na 
klucz. Nie miałem się gdzie podziać, 
więc wszedłem tutaj. 

Oficer „Wichra* stanął jak ska- 
mieniały, ze szklanym wzrokiem, u- 
tkwionym w człowieka, który go tak 


It. 


Ogłoszenie przetargu. 


Magistrat król. stol. m. Lwowa ogłasza 
publiczny przetarg ofertowy na wykonanie 
w bieżącym toku robót drogowo- -brukarskich 
w ulicach miasta. 

Odnośny program robót i warunki ofero- 
wania jak i wykonania są do przejrzenia w tu” 
tejszym Oddziele drogowym Magistratu, III p» 
drzwi Nr. 95, codziennie w godzinach urzę” 
dowych, gdzie też udziela się wszelkich wy” 
jaśnień. 

Oferty sporządzone na przepisanych for- 
mularzach, do których dołączono dowód zło- 
żenia w Kasie Miejskiej wadjum w wysokości 
5% całkowitych kosztów robót, jakoteż Świa* 
Ba i ref:rencje z dotychczas wykonanych 
iobót drogo„o-brukarskich, należy w zapie” 
czętowanych kowertach z napisem „Oferta na 
roboty drozcwe* wnosić osobiście lub pocztą 
do rąk Dyrektora Wydziału II-go, Magistrat 
HI piętro, irzwi Nr. 120 do dnia 21 maja 
5 r., godziny 12-tej w południe, poczem na” 
stąpi otwarcie ofert. 4620 


MAGISTRAT KRÓL. STOŁ. MIASTA 
LWOWA. 


D. Inż OTTO NADOLSKI w. i 
Komisarz Rządu 


p. o. Prezydenta miasta. 
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HEMOROIDY ULECZALNE! 


Czopki hemoroidałne z „KOGUTKIEM* 

Regstr. Min. Zdrow. P. Nr. 354 usu- 

wają ból, swędzenie, krwawienie 

i zmniejszajążyłaki. Sprzedają aptekl- 
Fabryka chem.-farm. 


A. GĄSECKI i SYNOWIE W WARSZAWIE 


ZASTĘPSTWO NA MAŁOPOLSKĘ: 


LWÓW, — UL. SOBIESKIEGO L. 15- 
(boczna Halickiej). 
aa m 
RZĄDCA EKONOM,  trzylernia szkoła rol- 
nicza, 15 lat praktyki, zamiłowany rolni! 
hodowca, starszy kawaler, bezwzględnie 
uczciwy, zmieni posadę zaraz na stół lu 
ordynarję. Zgłoszenia adresować: Orlewski, 
rządca, Bachórzec, powiat Przemyśl. 
4619 


ZGUBIONE DOKUMENTA. 


UNIEWAŻNIA SIĘ zgubiony indeks, wysta” 
wiony na nazwisko Leon Turteltaub, wy* 
dany przez Wydział Prawa Uniwersytetu 
Jana Kazimierza. 


haniebnie wyprowadził w pole. Musku 
ły naprężyły mu się, jakby w gotowo- 
ści do walki. Była to wojna sprytu ze 
sprytem i został pobity, 

Na górze rozległ się wrzask i tu- 
pot nóg po pokładzie. Jack Ried! wy- 
padł z kabiny, domyślając się, że sta- 
ło się coś nadzwyczajnego. i spotkał 
się oko w oko z Krótkim Cabe'm, za 
którym biegli Mały Dawson i Długo- 


róg Allen, 
— Skądżeście się, u djabła, wzięli 
na pokładzie? — zapytał, przytrzymu 


jąc za rękę mijającego go pędem Daw- 
sona. 

— Krótki nas oszukał, psiakrew! 
Namówił tego przeklętego chłopaka 
żeby nas uśpił jakiemiś kroplami. 

Krótki odstąpił parę kroków wtył 
i spojrzał na oficera. 

— Założę się o dolara, Żeście © 
tem wiedzieli — dokończył Dawson. 

— Nie unoś się niepotrzebnie —- 
rzekł Jack Riedl do rozgniewanego 
szczura lodowego. — Po tygodniowym 
pobycie u nas „aś wiedział dużo 
więcej, niż wiedziałeś dotychczas. 'Tea 
piekielny wyrzutek, Polak, nie potrze- 
buje niczyjej pomocy. Jest napół wil- 
kiem i napół lisem i poluje na swoią 
zwierzynę w pojedynkę. 

(C. d. n.). 


Cena ogłoszeń: Za ! wiersz milimetrowy | srpaitowy kolumny 8 łamowej w ogłoszeniach zwykłych (za tekstem) 15 gr.; za 1 wiersz TT 1 szpaltowy kolumny 4łamowej w fadesleñems 
i aekrologji 40 graj w kronice, rzpertuarze, ba stronach tekstowych, w dziale gospodarczym i paski na strohicach tekstowych 60 gr.} po kronice $0 gr. na l-szej (pod fagłówkiem) 80 gr- 


śrobus ogłoszenia za słowo 10 gr,g drobńe ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo 15 gr. Cała strona: ogłoszeńiowa 400 zł., 


Ogłoszenia tabelaryczne cyfrowe 50%., zamiejscowe 30°/, droższe, 


tekstowa 600 zł., pierwsza (pod nagłówkiem) 309 sł. 


»Drukarnia Polska«, Lwów, ul. Chorążczyzny 17, teleron 29-19, pod zarządem Władysława Germana. Należytość pocztowa opłacona ryczałtem. 


